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Już ponad rok stoi 
i niszczeje, niczym 
bezpański - jeden 
z najpiękniejszych 
zabytków Wronek 

-wieża ciśnień. 
Od ubiegłego roku 
wpisana w rejestr 

zabytków 
polskich.

Czyżby miała 
podzielić losy 
wronieckiej 
meblami?

t a
Już radni trzeciej kadencji próbują 

znalażć pomysł na zagospodarowanie 
terenu po meblami. A tymczasem...

Stan z 8 kwietnia 2003 roku.

’ Oby historia się 
nie powtórzyła! 
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Nowi sołtysi gminy W ronki (cz. V - ostatnia)

Samołęż
Grzegorz

Orzechowski

Chojno Wieś Chojno Młyn Chojno Błota 
Edmund Paweł Jarosław
Piasek Kahl Mikołajczak
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Biezdrowo
Krzysztof

Kaczmarek

C z y  ju ż  o d e b r a łe ś  
K A R T Ę  K L IE N T A  ?
P i e r w s z e  n a g r o d y  

j u ż  r o z d a n e  !!

Cz. 111. Historii wronieckiego 
klasztoru spisana 

przez Wojciecha Piechotę

25 lat „nawiedzenia”

Złota Wronka - terminy

Dominik

Kubu łokciowa wielkanocna

a, • -Az '

Pożoga nie sołty sów

A  .

Wizytowali DPS-y

Kolejne zebrania wiejskie

Wędrówki po okolicy

DWUOSOBOWA 
myniECZKA PO TUNEZJI

ZBIERAJ PUNKTY 

ODBIERAJ NAGRODY

NAGRODA GŁÓWfU

ZYSKUJESZ
Pragniemy poinformować, że oprócz obecnej promocji oferujemy także: 

rabaty przy zakupie większej iloóci oleju napędowego • wydłużone terminy płatnoóci dla dużych i stałych odbiorców



Jarek Mikołajczak (z lewej) 
i Włodzimierz Łęcki

Senator Łęcki 
we Wronkach

SŁOWNIK
UUUOZNAWCZT

■
 Włodzimierz Łęcki podpisał 

nam egzemplarz muzealny.

„Muzeum Regionalnemu we Wronkach - znaczącemu obiektowi krajoznawczemu w Wielkopolscce - Włodzimierz Łęcki". Takiefl0 
wpisu dokonał znany regionalista. I jest to dla nas bardzo cenne.
Senator Włodzimierz Łęcki przebywał we Wronakch na zaproszenie Komisji Społecznej RMiG pod przewodnictwem Jarosąh’'3 
Mikołajczaka. Spotkanie miało dwie części - pierwsza oficjalną w gabinecie burmistrza i drugą- roboczą z radnymi z komisji sP°łeCifl 
nej. Senator promował również najnowsze wydawnictwo pt. Wielkopolska - słownik krajoznawczy - wydanie II- poprawione. J®st‘ 
dzieło zbiorowe, którego przewodniczącym komitetu redakcyjnego był właśnie Włodzimierz Łęcki.

TELE- HARCE
W  nagraniu telew izyjnym  tego popular­
nego program u w zięli udział harcerze 
ze szczepu „C hęchaczy” z Nowej Wsi. 
Pod dow ództw em  Pauliny Świaniarskięi 
nasza ekipa (W ielkopolska) w alczyła z 
ekipami harcerzy z chorągwi Podkarpac­
kiej, W arm ińsko - M azurskiej i D olno­
śląskiej. O kazało się, że C hęchacze są 
jedynym i pożam ikam i w  całym  w oje­
w ództw ie...



AKTUALNOŚCI
ZAPROSZENIE

Szkolne Kolo Teatralne 

„ Odgrywane kapsle” zaprasza na 
przedstawienie komedii Williama Szekspira

„Sen nocy letniej”
10 kwietnia 2003r. o godz.17D0 

we wronieckim kinie.

Obsada:
OBERON Gniewomir Zaworski

TYTANI A Kama Kryszak 
PUK Marek Rębarz 

HELENA Justyna Konieczna 
HERMIA Maja Łożyńska 

DEMETRIUSZ Michał Starzonek 
LIZANDER Jacek Polcyn 

TEZEUSZ Micha! Strzałkowski 
HIPOLITA Magdalena Staszak 

EGEUSZ Tomasz Choły 
FILOSTRAT Michał Pawłowski

KLOC Marek Konieczny 
PODSZEWKA Jakub Kryszak 
PISZCZALA Rafał Oleksiak 

DZIÓBEK Grzegorz Mrowiński 
FRAMUGA Michał Pomianowski

CHUDZINA Krystian Kaźmierczak

ELFY:
Maria Czekalska, Marta Motyka 
Monika Bednarz, Karolina Perz 

Katarzyna Chojnacka, Hanna Górna 

Ewa Sobańska

W Y C IE C Z K A  DO P O Z N A N IA
Wyjazd w sobotę 12 kwietnia o godz. 8.30 sprzed strażnicy 

OSP we Wronkach. Ostatnia okazja dla Członków 
i sympatyków TMZW! Wycieczka jest nieodpłatna.

W programie:
* zwiedzanie Starego Rynku
* wizyta w Auli Uniwersyteckiej UAM
* odwiedzenie kampusu na Morasku

EiULii
I t h P TI

\ ______________________________________ Z

S P O T K A N IE
Członków i sympatyków historii 

zapraszam na spotkanie
sekcii historycznej TMZW

11 kw ietnia 2003 r. w  p ią tek
o godz. 18.oo w Muzeum Regionalnym.

Darek Kwaśniewski

S P O T K A N I E
Chętnych do pracy w 

sekcii kulturalnej TMZW 
zapraszam 25 kwietnia 2003 r.

w piąteko godz. 18.oo 
do Muzeum Regionalnego.

Ewa Sroczyńska

14 kwietnia 2003 roku 
w godzinach od 9.00 do 16.00 

zgodnie z decyzją Urzędu Skarbowego 
w Szamotułach 

w Urzędzie Miasta i Gminy 
we W ronkach (ul. Ratuszowa 5) 
pracownicy Urzędu Sakrbowego 

będą wydawać i przyjmować 
zeznania roczne podatku dochodowego 

od osób fizycznych.

Bądź czujny!!!!
Daj znać, jeśli wiesz o czyś, o czym my nie wiemy...

Zbliża się impreza - przypomnij o niej korespondentom WS, jeśli chcesz, 
byśmy o niej napisali! Bulwersuje cię coś - zadzwoń, przyjedziemy, 

opiszemy, sfotografujemy. Nasze sprawy są Twoimi sprawami!

Wroniecka Telewizja Kablowa
spełnia Twoje oczekiwania

- m ultimedialna sieć kablowa
- cyfrowa jakość obrazu
- programy TV stereo NICAM
- program lokalny

Firma RONI -  Wronki, Plac Wolności 2a 
tel.254 11 16 ronisat@poczta.onet.pl

TELEFONY 
Kontaktowe 
Redakcji WS

0- 501 467 452 - Grażyna K. 
254 01 36 - TMZW 
254 01 33 - muzeum 
254 16 16 - reklamy

W pierwszej połowie kwietnia

urodziny
obchodzą nasi Członkowie: 

Urszula Paluszkiewicz (12) 

Andrzej Stromczyński (13) 

Grażyna Kaźmierczak (15)

Z serdecznymi życzeniami 
dedykujemy Im myśl Stanisława

Jerzego Lecą:

„Na żadnym zegarze świata

O rf
nie znajdziesz 

wskazówek do życia ” 

Zarząd TM ZW
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SPRAWY SAMORZĄDOWE

SPROSTOWANIE
W numerze 12 W.S. z br. w  artykule 
„M ie s z k a ń c y  Zam ościa  zap roszen i 
przez radnych”

przytoczono wypowiedź radnej K. Tom­
czak „Radna zapytała mieszkańców, czy 
popierają propozycję budowy chodni­
ków w tym roku z funduszy gminnych.” 

Zdanie powinno brzmieć: Radna zapy­
tała mieszkańców, czy popierają propo­
zycję odstąpienia od budowy chodnika 
w tym roku na odcinku od mostu do ron­
da, finansowanego przez Wielkopolski 
Zarząd Dróg w Poznaniu, w zamian za 
przyjęcie w przyszłorocznym budżecie 
WZD w Poznaniu budowę chodników 
od ronda w kierunku Czarnkowa i w jaz­
du do posesji budynków  nauczycie l­
skich za internatem.

Za zaistniałą sytuację przepraszam.

J. KWAŚNY

U STĘ PO W A N IE
PIE R W S ZE Ń S TW A  TRAM W AJO M .

Nowe przepisy jednoznacznie uściśliły bez­
względne pierwszeństwo pojazdu szyno­
wego (tramwaju) wobec innych uczestni­
ków ruchu, z wyjątkiem sytuacji, gdy: ze zna­
ków drogowych lub sygnałów wynika inny 
sposób zachowania, tramwaj wyjeżdża z za­
jezdni lub z pętli tramwajowej na jezdnię.

USTĘPOWANIE MIEJSCA 

Przywrócone zostały jasne zasady zwią­
zane z koniecznością ustępowania m iej­
sca (usunięcia się z drogi nadjeżdżające­
go pojazdu lub nadchodzącego pieszego). 
Pieszy idący po lewej stronie jezdni musi 
ustąpić miejsca pojazdom nadjeżdżającym 
z kierunku przeciwnego.
Pieszy idący po drodze dla rowerów musi 
ustąpić miejsca nadjeżdżającym rowerom 
(nie dotyczy to osób niepełnospawnych). 
Kierujący pojazdem znajdujący się na czę­
ści jezdni, po której jeżdżą pojazdy szyno­
we (np. tramwaje), musi ustąpić miejsca 
nadjeżdżającym pojazdom szynowym.

Pan 

poszukiwany
64-510 Wronki 1 J
Td.(067)254 11 36 

(067)254 03 33

Znaleziono psa.

W łaścieciela, opiekuna lub potencjal­
nego opiekuna prosim y o kontakt ze 
S trażą Miejską.

WYCZYŚCILI „PRZEŁAZEK”
Od kilku dni „przełazek” na tyłach nieistniejącej meblami świeci czystością i przykładem. W ięźniowie z wronieckiego Zakładu 
Karnego wyczyścili go. Przechodnie korzystający z tego przejścia pytają z obawą, czy długo taki stan faktyczny będzie istniał. 
Wszak to nie krasnoludki zaśm iecają wiecznei ten teren. G. K.

P o ż e g n a n ie  s o ł t y s ó w
W swoim gabinecie przyjął 

burmistrz Kazimierz Michalak 
sołtysów, którzy przestali 

pełnić swe funkcje 
po tegorocznych wyborach. 

Franciszek Wyremba, Andrzej 
Kaczmarek, Róża Woźniak, 
W iesław kapłon (zabrakło 
dwóch osób) przybyli na 

zaproszenie ojca miasta. 
Sołtysi otrzymali dyplom 

i upominek za swą czasem 
w ie lo letn ią pracę.
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Polska w Unii Europejskiej
Małe i średnie przedsiębiorstwa (MSP) 
odgrywają znaczącą rolę w gospodar­
kach państw członkowskich UE. Stano­
wią one prawie 99 % wszystkich przed­
s ięb io rs tw  d z ia ła ją cych  na obsza rze  
Wspólnoty, zapew nia jąc m iejsca pracy 
2/3 ogółu zatrudnionych i wytwarzając bli­
sko 60 % produktu krajowego brutto ca­
łej Unii. Cechują się przede wszystkim  
dużą elastycznością w dostosowywaniu 
do stale zmieniających się warunków ryn­
kowych. W ten sposób decydująco wpły­
wają na rozwój ekonomiczny krajów człon­
kowskich i przyczynia ją się do wzrostu 
konku rency jnośc i un ijne j g o spoda rk i 
na rynku międzynarodowym.
Pierwszy wspólnotowy program wspie­
rania MSP powstał w 1986 r. Jego celem 
była harmonizacja przepisów prawnych 
obowiązujących w różnych krajach UE, 
za p e w n ie n ie  u czc iw e j ko n k u re n c ji, 
uproszczenie system ów  podatkow ych 
oraz w spieran ie  inw estyc ji i eksportu. 
G łówne kierunki
Polityki w spólno­

towej wobec MSP Małp i 
na najbliższe lata I
określiła, przyjęta
w czerwcu 2000 r.,
E u rope jska  K a rta  M a łych  P rz e d s ię ­
biorstw. Zapowiedziano w niej stworze- 
aie dogodnych w arunków  dla rozwoju 
Przedsiębiorczości oraz modyfikację ist- 
aiojących instrumentów wsparcia zgod- 
aie z potrzebami przedsiębiorstw.
W latach 2001-2005 realizowany jest rów- 
aież „Wieloletni Program na rzecz Przed­
siębiorstw i Przedsiębiorczości” . Realiza­
cja programu ma prowadzić do wzrostu 
mwestycji i tworzenia nowych firm, upo­
wszechnienia nowych technologii i roz­
woju handlu elektronicznego.
Sytuacja w Polsce przedstawia się po­
dobnie jak w Unii Europejskiej, bowiem 
blisko 99% przedsiębiorstw działających 
w naszym kraju, to średnie i małe przed­
siębiorstwa, które tw orzą miejsca pracy 
dla 58 % wszystkich zatrudnionych.

W celu zw iększenia  konkurencyjności 
Przedsiębiorstw oraz zw iększenia  ich 
odziału w tworzeniu m iejsc pracy opra­
cowano w Unii szereg programów, które 
mają  za zadanie przygotowanie państw 
członkowskich i kandydujących do dzia- 
an na Wspólnym Rynku.

MSP mogą korzystać ze środków
sowych pochodzących z Unii Euro-

Pilskiej już od początku lat 90. Programy 

H-.{n°  .dał^  w iele możliwości wspierania
dzia iań  i

inwestycji podejmowanych przez 
pr2edsiębiorstwa.

G łów nym  ź ró d łe m  fin a n s o w a n ia  
dla MSP w Polsce ze środków wspólno­
towych jest program PHARE. Dostęp do 
tych środków określają zasady progra­
mów wdrażanych przez Polską Agencję

I
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Rozwoju Przedsiębiorczości przy współ­
pracy z regionalnymi instytucjami finan­
sowymi. MSP otrzymują pomoc w posta­
ci: usług ko n su lta cy jn o -d o ra d czych ,

średnie przedsiębiorstwa

szkoleń, kojarzenia firm, wspierania roz­
woju eksportu , finansow an ia  udzia łu 
w targach i wystawach oraz w ramach 
dotacji inwestycyjnych.

Przedsiębiorcy do tej pory mogli skorzy­
stać z bezzwrotnych dotacji pochodzą­
cych ze środków PHARE w ramach pro­
gramów: Rozwoju Przedsiębiorstw Pha- 
re 2000, Wstęp do Jakości Phare 2000, 
Innowacje i Technologie dla Rozwoju 
Przedsiębiorstw Phare 2000,Funduszu 
Dotacji Inwestycyjnych Phare 2000, Roz­
w oju P rzeds ięb io rs tw  E ksportow ych  
Phare 2000.

Od 2003 r. uruchomione sądotacje z pro­
gramu PHARE 2001, w którego ramach 
można korzystać z: Funduszu Dotacji In­
westycyjnych, Programu Rozwoju Przed­
siębiorstw, Programu Rozwoju Nowych 
Przedsiębiorstw Internetowych, Progra­
mu Rozwoju Przedsiębiorstw Eksporto­
wych. Ważne jest, że zasięg terytorialny 
programu PHARE 2001 został rozsze­
rzony na obszar całego kraju.

MSP m ogą korzystać również z dotacji w 
ramach programu SAPARD, który ma na 
celu zróżnicowanie działalności gospo­
darczej na obszarach wiejskich. Unijna 
pomoc oferowana jest przedsiębiorcom 
w dwu obszarach: przetwórstwo i mar­
keting artykułów rolnych i rybnych oraz 
tworzenie nowych miejsc pracy.

S&£* /V EUKOPlP ?
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Należy zwrócić uwagą na Wieloletni Pro­
gram dla Przedsiębiorstw i Przedsiębior­
czości, którego najważniejszym elemen­
tem jest funkcjonowanie w Polsce sieci 
12 ośrodków Euro Info Centre. Ośrodki 
te służą przedsiębiorcom jako dostępne 
źródło informacji o unijnych programach 
i możliwościach ich wykorzystania. 

Ponadto przedsiębiorcy mogą uczestni­
czyć w programach wewnętrznych UE, 
które są  przede wszystkim programami 
współpracy, a nie programami pomoco­
wymi w potocznym tego słowa znacze­
niu. Udział w nich ułatwia sfinansowa­
nie m iędzynarodowego projektu eduka­
cyjnego, badawczego czy technologicz­
nego. W śród tych program ów  są: VI 
PROGRAM RAMOWY UE, program LE­
ONARDO DA VINCI, program na rzecz 
ra c jo n a ln e g o  w yko rzys ta n ia  ene rg ii 
SAVE/ALTENER.

Unia Europejska wspiera również roz­
wój przedsiębiorstw  za pośrednictwem 
instytucji finansowych, które oferują pre­
ferencyjne linie kredytowe.

W 2003 r. ruszyło I Ogólnopolskie Fo­
rum  MSP
„Twoja firma w 
Europie", które 
ma na ce lu
przygotowanie 

firm  sektora MSP do tego, aby mogły 
sku teczn ie  funkc jonow ać na rynkach 
Unii Europejskiej. Forum to cykl 50, bez­
płatnych konferencji odbywających się 
w całej Polsce, dostępnych dla każdego 
za in te resow anego. K onferencje  tego 
typu odbywać się będą w najbliższym 
czas ie  w: Z ie lone j G órze (1 4 .kw ie t­
nia),Gorzowie W ielkopolskim (23.kwiet- 
n ia ), P ile  (24 . k w ie tn ia ), L e szn ie  
(13.maja), Kaliszu (16.maja), Gnieźnie 
(22.maja), Koninie (23.maja), Poznaniu 
(28. maja). W arto z nich skorzystać.

Adrianna Wożniak

Plakat z ZS nr2 dyr. R. Firleta

Wro]irueckieSr)rnu7v i a  rocvn
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WOJNA W IRAKU ZAGRAŻA 
ŚWIATOWEMU DZIEDZICTWU 

ARCHEOLOGICZNEMU

Wybuch wojny w Iraku może oznaczać 
zniszczenie wielu bezcennych zabytków 
archeologicznych - uważa prof. McGuire 
Gibson, wybitny amerykański archeolog, 
którego artykuł publikuje najnowszy nu­
mer tygodnika „Science” . Tereny Iraku, 
obejmujące obszary starożytnej Mezopo­
tamii, są wyjątkowym zjawiskiem w ska­
li światowej. Ziemie w dolinach Tygrysu i 
Eufratu kryją do dziś ślady wielu cywili­
zacji. Najstarsze z nich liczą sobie po­
nad 7 tys. lat. Jak uważa prof. McGuire 
Gibson, specjalista w dziedzinie arche­
o logii M ezopotam ii na U niw ersytec ie  
Chicago i przew odniczący Am erykań­
skiego Stowarzyszenia Badań w Bagda­
dzie, „w trakcie pożogi wojennej duża 
część tego dziedzictwa może bezpowrot­
nie zniknąć” .

UCZNIOWIE NOSZĄ 
ZBYT CIĘŻKIE TORNISTRY

Dzieci noszą zbyt ciężkie tornistry, czasa­
mi nawet 6-kilogramowe. Dopuszczalny 
ciężar, który nie nadweręża kręgosłupa 
dzieci w wieku od 7 do 10 lat, wynosi 3 
kg. Jak zauważył Państwowy W ojewódz­
ki Inspektor Sanitarny Jerzy Banach „Ro­
śnie nam  skrzyw ione  spo łeczeństw o  
i  winniśmy więcej uwagi poświęcać spra­
wie, która tylko pozornie wydaje się mało 
istotna".

BOCIANY POJAWIŁY SIĘ JUŻ 
NA POLSKIM BIEGUNIEZIMNA

Pierwsze bociany zauważyli już mieszkań­
cy Suwalszczyzny, zwanej polskim biegu­
nem zimna. Tam ptaki przylatują najpóź­
niej. Pojawiły się również szpaki, żurawie 
i czajki, głównie w pobliżu Wigier i Suwal­
skiego Parku Krajobrazowego.

Część bocianich rodzin, które w rócą nie­
bawem  do m ie jscow ośc i w pow iecie  
przemyskim, zamieszka w nowych bez­
piecznych gniazdach, przygotowanych 
przez energetyków. Konstrukcja jednego 
gniazda kosztuje ponad 200 zł, a wraz z 
montażem - około tysiąca.

APEL O POMOC W WALCE 
ZE SZKODNIKIEM KASZTANOWCÓW

O w ygrab ian ie  i kom postow an ie  liści 
chorych kasztanow ców  jednocześn ie

w całej Polsce apeluje Biuro Ochrony 
Środow iska. Jest to akcja zwalczania 
motyla szrotówka -  groźnego szkodnika 
kasztanowców.

„Przed wiosną trzeba bardzo starannie 
zagrabić w pryzm ę opadłe liście kasz­
tanowców. Zimują w nich poczwarki, z 
których, gdy zrobi się ciepło, wylęgną się 
m otyle" - w yjaśn ia  A leksander Haber 
z Biura Ochrony Środowiska.

„Liście na jlep ie j byłoby spalić, ale po ­
nieważ w mieście robić tego nie można, 
n a le ży  je  w p ryzm ie  kom pos tow ać . 
Podwyższona temperatura może znisz­
czyć poczwarki. Kompostowaną pryzmę 
przykrywamy folią, by -  o ile jakiś motyl 
przeżyje - nie wyleciał' - tłumaczy Haber. 

W 1998 r. w  całej Europie pojawił się 
szkodnik drzew kasztanowych - szrotó- 
wek kasztanow cow iaczek (Cam eraria 
ohridella). Motyl ten jest najgroźniejszym 
szkodnikiem kasztanowców w Europie. 
Pojawianie się szkodników co roku przez 
kilka kolejnych lat prowadzi do karłowa- 
cenia pędów kasztanowców. Same drze­
wa łatwiej poddają się chorobom i uszko­
dzen iom  m ech a n iczn ym . O s łab ione  
kasztanowce tracą wartość dekoracyjną, 
a najsłabsze -usychają.

RAPORT PENTORA O POSTAWACH 
SPOŁECZNYCH WOBEC 

UNII EUROPEJSKIEJ
Rolnicy mniej niż przedsiębiorcy i kadra 
zarządzająca in te resu ją  się procesem 
integracji Polski z Unią Europejską i wiążą 
z nim więcej obaw - wynika z badań po­
staw społecznych wobec UE przeprowa­
dzonych przed instytut Pentor na zlecenie 
Urzędu Komitetu Integracji Europejskiej. 

Zdecydowana w iększość przedsiębior­
ców deklaruje poparcie dla członkostwa 
Polski w UE oraz chęć udziału w referen­
dum (89 proc.) i głosowania na tak (75 
proc.). Rolnicy nie spodziewają się sko­
rzystać na integracji, stąd chociaż w su­
mie 85 proc, z nich zapowiada udział w 
referendum, to tylko 42 proc, opowiada 
się za członkostwem. 45 proc, jest jesz­
cze niezdecydowanych.

Rolnicy sądzą że stracąwskutek integracji. Boją 
się zmniejszenia dofinansowania rolnictwa, 
upadku gospodarstw, spekulacji ziemią i sze­
rzenia się liberalizmu obyczajowego.

W TYM ROKU PIERWSZAKI TEŻ 
OTRZYMAJĄ WYPRAWKI SZKOLNE

Dzieci z ubogich rodzin, które rozpoczną 
we wrześniu naukę w klasach pierwszych

szkół podstaw ow ych, podobnie jak w 
roku ubiegłym, dostanąwyprawki w ramach 
rządowego programu „Wyprawka szkolna". 

Koszt jednej wyprawki ma się zamknąć w 
cenie 190 zł (podręczniki do 100 zł; przybo- 
ry, kostium gimnastyczny, plecak - 90 zł). 

Rząd szacuje, że w tym roku wyprawki 
szkolne otrzyma 105,5 tys. uczniów. Koszt 
programu wyniesie 21 min zł.

JANOSIKOWA ROCZNICA
Słowackie gazety przypomniały ostatnio 
290. rocznicę stracenia w Liptowskim 
Świętym Mikułaszu zbójnika Juraja (Jerze­
go) Janoszika, który stał się po śmierci 
narodowym bohaterem Słowaków. Za bo­
hatera uznawany jest również i w Polsce. 

Za zbójecką działalność został w 1713 
roku skazany na śm ierć w Liptowskim 
Świętym Mikułaszu. Egzekucji dokona­
no wieszając go na haku wbitym pod ostat­
nie żebro. „Oskarżony, podczas ostatnich 
trzech lat zachęcony przez diabelskiego 
ducha, bez obawy i strachu, nie zważając 
na boskie i świeckie prawo, jego zakazy 
i  kary, stał się przywódcą bandy zbójników. 

W górach i w lasach, na drogach królew­
skich i na wodzie łupił dobrych i statecz­
nych ludzi, zatrzymywał kupców i pozwa­
lał sobie ich bić, okradać, ranić i zabijać" - 
brzmi akt oskarżenia, który i dziś można prze­
czytać w muzeum Janoszika w Liptowskim 
Mikułaszu (od 1948 roku już nie „Świętym").

PACANÓW MOŻE STAĆ SIĘ STOLICĄ 
POLSKICH BAJEK

W czerwcu w Pacanowie Koziołek Mato­
łek będzie gościł Rumcajsa, Czerwone­
go Kapturka i Dziewczynkę z Zapałkami. 
M inisterstwo Kultury zamierza zorganizo­
wać tam Międzynarodowy Festiwal Kul­
tury Dziecięcej, imprezę, na którą zapro­
si nie tylko dzieci z całej Polski, ale rów­
nież bohaterów europejskich bajek oraz 
m inistrów kultury krajów europejskich. 

W sobotę w Pacanowie, w woj. święto­
krzyskim, gościł m inister kultury Walde­
mar Dąbrowski.

„P acanów  ma dużą szansę na stanie  
się s to licą  po lsk ich , a naw et eu rope j­
sk ich  b a je k . N a jw ię kszym  w a lo rem  
m ie jscow ośc i je s t  gośc inność  i zapal 
m ieszkańców . Na sp o tka n iu  z m in i­
s trem  D ąbrow sk im  naw et p roboszcz  
zadek la row a ł, że w łączy się w o rga­
n izac ję  im prezy" -  pow iedz ia ł dyrek­
to r D e pa rtam en tu  E dukac ji, Kultury, 
Sportu i Turystyk i U rzędu M arsza łkow ­
sk iego  w K ie lcach  Jacek Kowalczyk.
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afe tak to czasem los sprawi, że życie 
ułoży się inaczej niż byśmy chcieli - mówi 
wieloletni, zasłużony kierownik piekarni 
Gminnej Spółdzielni we Wronkach, JAN 
ADAMCZEWSKI, który przepracował w za­
wodzie piekarza - cukiernika pół wieku. 
2a miodu nigdy nie myślałem, że mogę 
zostać piekarzem. Lubifem m ajsterko­
wać, moje zamiłowania kierowały się ku 
mechanice, e lektron ice , fascynow a ła  
mnie fotografia, zajmowałem s ię  m o ­

delarstwem lotniczym - zwie- rĉ ŝ 
rza się pan Jan.
W szystko za c z ę ło  s ię  

17 1954 r. Zachodziłem  do 
roz lew n i n a p o jó w  w P SS  
(Pfzy ul. Sierakowskiej) po­

magać mamie. Tam pewne- 
9° razu zauważył mnie kie­
rownik A. Bloch. W iedział, 
Ze w naszym domu nie prze­
rw a ło  się, było trudno, ogól- 

n'e panowała bieda. Powie­
dział, że ma dla mnie lep-
Sz3. pracę, z której chleba ni- 
9dy m i nie zabraknie i za ­
prowadził mnie do p iekarn i 
" )ym la" (PSS, przy ul. Zwy- 
Cl?2ców). Tak zacząłem na- 
U zawodu. Moim  p ie rw - 
sJ y m  mistrzem był Florian 
* ró1- W 1956 r. zd a łe m  

u?,Zam in c z e la d n ic z y  we 
Wschowie.

Pann Jan A dam czew ski z sa tys fa kc ją  
1 ■ że „przeszedł" przez wszystkie ów- 

zesne wronieckie piekarnie. Przez 20
. ^ a c o w a ł w PSS-ach, 10 lat jako piekarz 
w dU9le ty |e cukiern ik. Pracow ał 
Pyn^Wn'eJS2eJ Pie^arn' Blocha (narożnik 
Piek" U ' Ul' Sierakowskiej), później w  daw. 

arni Batury (przy ul. Poznańskie j)

i w piekarni daw. Kandulskiego / Dobier- 
skiego (też przy Poznańskiej). W między 
czasie podnosił swe kwalifikacje, uzy­
skując w 1967 r. dyplom mistrzowski. 
Gdy GS-y wybudowały nową piekarnię na 
Borku, w lutym 1974 r. został jej kierow­
nikiem.

W raz z k o le g a m i - W ła d ys ła w e m  
Wiśniewskim i śp. Cyrylem Skowrońskim  
uruchamialiśmy nową piekarnię - wspo­
mina. Po trzech dniach ju ż  cała załoga

Mistrz Jan Adam czewski w towarzystwie 
koleżanek: Urszuli Rutkowskiej - kasjera (stoi) 
i Marii Molińskiej - nowego kierownika piekarni

ze starej p iekarni przy Zwycięzców prze­
szła na Borek.

Od tamtego czasu, przez 30 lat mistrz 
Adamczewski związany był z borecką pie­
karnią, aż do 1 kwietnia 2003 r., kiedy to 
przeszedł na emeryturę.

W swojej 50-letniej karierze w yszkolił 
ponad 50 uczniów. Za swoją pracę za­
w odow ą zb iera ł w ie le  pochw ał i słów

uznania. Jest człowiekiem o dobrym 
sercu - mówią ludzie, którzy mieli okazję 
go poznać. Nigdy nie odmówił pomocy 
placówkom oświatowym i organizacjom 
społecznym . Na pieczywo GS-owskiej 
piekarni mogli zawsze liczyć społecznicy 
- organizatorzy wypoczynku młodzieży lub 
zabaw karnawałowych, nie wspom ina­
jąc już grochówki gotowanej przez pana 
Janka przy okazji różnych imprez plene­
rowych, z wędkarskim i na czele.

Za pracę spo łeczną , zaangażow anie  
w Polskim Związku Wędkarskim - od 6. 
lat jest prezesem Klubu W ędkarskiego 
Paskuda (przy WOK-u), członkiem Koła 
„W arta” - odznaczony został srebrną od­
znaką Za zasługi dla PZW; z łotą odzna­
ką Za zasługi dla PZERil (Polski Zwią­
zek Emerytów, Rencistów i Inwalidów). 
Ostatnie wyróżnienie - odznaka Zasłu­
żony Działacz Ruchu Spółdzielczego  
sprawiła mu w ie lką radość, wzruszył się 
do łez podczas jej wręczenia. Nic dziw­
nego, jest pierwszą osobą w historii wro- 
nieckiej GS, która tę odznakę otrzymała. 

Odchodzę w poczuciu dobrze spełnione­
go obow iązku i w przeświadczeniu, że 
zostawiam piekarnię w dobrych rękach - 
za rów no  n o w e j k ie row n iczk i, ja k  
i  fachowej załogi. Nasza piekarnia, po prze­
prowadzonych remontach i tych dostoso­
wawczych do wymogów Unii Europejskiej, 
je s t nowoczesnym zakładem, którym spół­
dzielnia może się szczycić, ja k  również

je j pieczywem  - smacznym i 
zdrowym!

Czas zas łużone j em erytury 
pan Jan nie zam ierza  spę­
dzać w kapciach przed telewi­
zo rem . Je s t zw o le n n ik ie m  
czynnego wypoczynku. Teraz 
wreszcie, do woli, będzie mógł 
oddać się sw em u hobby - 
wędkarstwu i turystyce.

pik
Maria Molińska - n. kierownik 
Urszula Rutkowska - kasjer 
Marek Szudra - bryg, piekarz 
Jerzy Jakubowski - bryg. piek. 
Zbigniew Malinowski - bryg.cukier. 
Artur Adamus - cukiernik 
Krystian Flieger - piekarz 
Michał Gwóźdź - piekarz 
Przemysław Helpa - cukiernik 
Przemysław Kostrzewski - piek. 
Marek Kubiak - piekarz 
Jarosław Mikołajczak - piekarz 

L! 15 Sławomir Olszak - piekarz 
•  oi Mariusz Ślimak - piekarz 
£ -n Mariusz Woelk - piekarz

o. Tomasz Witkowski - piekarz
n x  j i  Małgorzata Cholewa - pakowaczka 

j  r  Iwona Gumna - magazynier 
'5. S 2  Beata Skobel - magazynier 
x g “  Józef Skobel - konserwator 
= ™ 5 Henryk Sałata - elektryk 
o <  □) Janina Naparta - sprzątaczka 
“  ra °  Krystian Jach - uczeń

Jacek Witkowski - uczeń
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SOŁECTWO GŁUCHOWO
SPRAWOZDANIE SOŁTYSA WSI 
GŁUCHOWO I RADY SOŁECKIEJ 

ZA OKRES OD 17.03.1999R. 
DO 12.03.2003

W okresie sprawozdawczym Rada So­
łecka działała w składzie:

- Czesław Judek- sołtys wsi, przewodni­
czący Rady

- Wiesław Chojan- skarbnik

- Remigiusz Obara, od roku 2001- Krzysz­
tof Obara- sekretarz

- Józef Ziółek- członek

- Franciszek Malinowski- członek

W okresie sprawozdawczym odbyło się 
10 zebrań ogólnych wiejskich oraz 24 po­
siedzenia Rady Sołeckiej. Tematem na­

szych zebrań były żywotne spray wsi- ak 
tualne w każdym okresie, takie 
jak podzia ł środków  finanso ­
wych z Urzędu Miasta i Gminy, 
zakup sprzętu w wyposażenie 
św ie tlicy , sp raw y rem on tów  
dróg loka lnych , p rzepustów , 
usuw ania krzaków  przyd roż­
nych, czynów społecznych np. 
odnowienie figu-
ry- krzyża w na­
szej wsi.

Okres, który pod­
sumowujemy ce­
chow a ł s ię d a l­
szym  pogorsze ­
niem sytuacji rol­
n ikó w  i m ie s z ­
kańców wsi.

Je ś li ch o d z i o 
drogi- zostały usunięte krzewy, zarośla,

przy drogach do Binina i Orla. Natomiast 
przy drodze powiatowej do W ierzchocina 
prace porządkowe nie zostały zakończone 
w 100%. Na drodze w kierunku Orla w roku 
ubiegłym wykonano prowizoryczny wykop 
rowu oraz przepusty przez drogę. Jest to jed­
nak rozwiązanie tymczasowe- doraźne, któ­
re nie rozwiązuje problemu odnowienia dro­
gi i stwarza zagrożenie jej użytkownikom. 
Sprawa ta w ym aga kom ­
p leksow ego rozw iązan ia , 
począwszy od wytyczenia 
drogi na całej jej długości.
R e n o w a c ji w ym aga  na ­
wierzchnia asfaltowa drogi 
do Wierzchocina.

W roku ubiegłym doczekali­
śm y się ro zb u d o w y  lin ii 
energetycznej i nowej stacji 

transform atow ej, o które
od lat czyniliśmy starania. Rozwiązało to 
problem spadku napięcia elektrycznego 
we wsi oraz przyłącza elektrycznego do 
świetlicy.

Także w ubiegłym roku przeprowadzone 
zostały roboty ziemne oraz przyłącza do 
telefonizacji wsi. Na dzień dzisiejszy nie 
w iemy kiedy nastąpi podłączenie tych te­

lefonów.

Po w ie lu  la tach  
s ta ra ń  i z a c h o ­
dów, gromadzeniu 
środków, wykona­
niu w czynie spo­
łecznym prac fun- 
d a m e n to w y c h , 
doczekaliśm y się 
pod koniec 1999 
roku w ybudow a­

nia świetlicy wiejskiej. Ze względu na szczu­
p ło ść  ś ro d kó w  fin a n so w ych  
Urzędu Miasta i Gminy wymiary 
św ietlicy zostały zm niejszone,

r
jW  przez co straciła ona na funkcjo- 

na lności (b rak zap lecza). Po 
uroczystym otwarciu sukcesyw­
nie uzupełn ia liśm y w yposaże­
nie zakupując meble, naczynia, 
sztućce i inny sprzęt niezbędny 
do funkc jonow an ia  św ie tlicy . 
Posiadamy jeden stół tenisowy

przy którym mło­
dzież spędza wol­
ny czas.

Zorganizowanych 
zosta ło  kilka za ­
baw tanecznych, 
dożynki w iejskie,
oraz uroczyste obchody Dnia Babci, 
Dnia Kobiet i inne imprezy. Uważam, 

że temat dalszej roz­
budowy świetlicy bę­
dzie w ażnym  tem a­
tem dzis ie jsze j dys­
kusji.

Warto nadmienić, iż w 
2001 roku mieszkań­
cy nasze j w iosk i w 
czyn ie  sp o łecznym  
dokonali odnowienia

figury- krzyża, zniszczonego przez upły­
wający czas.

Tak w  wielkim skrócie wygląda praca 
w mijającej kadencji, sądzę, że poru­
szone tematy oraz wiele innych spraw 
zostaną rozszerzone w dyskusji.

W ciągu 4- letniej kadencji Rada So­
łecka wsi Głuchowo wypracowała do­
chód w wysokości 2.410 zł., natomiast 
rozchód 2.035 zł. Szczegółowe rozli­
czenie naszych środków znajduje się 
w księdze dochodów i rozchodów, a 
zakupiony sprzęt i naczynia zostały 
w p isane  do ks ią żk i inw en tażow e j 
Rady Sołeckiej.

Czesław Judek

Rada Sołecka
W iesław
Chojan

Sołectwo
Głuchowo

Zbign iew
Kozłowski

Krzysztof
Obara

Aleksander Chojan
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Wędrówki
Wędrówki po ciekawych miej­

scach Ziemi Szamotulskiej -  
- ścieżka dydaktyczna „Dębowy 

las” w Leśnictwie Daniele.

Przez zorganizowanie ścieżki dydaktycz­
nej przyrodniczo-leśnej „Dębowy las" na 
terenie Leśnictwa Daniele koto Obrzyc­
ka - N adleśnictwo O borniki stw orzyło 
Warunki do realizacji edukacji regional­
nej, przyrodniczej i ekologicznej. Ścieżka 
została wyznaczona na obszarach le­
śnych o dużych walorach przyrodniczych 
1 edukacyjnych. Trasę liczącą 6 kilome­
trów oznakowano liśćmi dębu i tablica­
mi informacyjnymi. Szlak rozpoczyna się 
1 kończy przy leśniczówce Daniele, gdzie 
znajduje się parking samochodowy oraz 
miejsce wypoczynku dla turystów zmę­
czonych trudami wycieczki. Na trasie wy­
znaczono"! 2 przystanków dydaktycznych 
w miejscach charakteryzujących określo­
ne obiekty i zjawiska przyrodnicze:
ł - Pomnik przyrody. Znajdują się tu trzy 
okazałe , stare, pomnikowe dęby szypuł- 
kowe.

2- Gospodarczy drzewostan nasienny. 
Obejmuje drzew ostan sosnowy, który

dostarcza nasion do hodowli sadzonek 
drzew leśnych.

3. M łodnik sosnowy. Przystanek jes t 
pretekstem  do om ówienia prac p ie lę­
gnacyjnych, hodow lanych prow adzo­
nych prowadzonych przez leśników.

4. Budowa lasu. Zwracamy uwagę na 
rośliny występujące w poszczególnych 
warstwach lasu.

5. Rezerwat przyrody „Świetlista Dą­
brow a”, w którym dom inują rzadko spo­
tykane w W ielkopolsce zespoły leśne 
typu świetlistej dąbrowy. Został utworzo­
ny w 1998roku. Obejmuje drzewostany 
dębowe z licznym i ponad 130-letnim i 
okazami, starodrzew sosnowy, zarośla 
leszczynowe, zagłębienia z okresowo 
stagnującąwodą i głazy narzutowe. Re­
zerwat ten jest największą atrakcją przy­
rodniczą ścieżki dydaktycznej. Przy tym 
przystanku zostały również przedstawio­
ne zasady zachowania się na obszarach 
objętych ochroną prawną.

6. Las typu świetlistej dąbrowy, to las 
dębowy z luźnym podszyciem i różno­
barwnym runem z licznymi gatunkam i 
rzadkimi i chronionymi.

7. Zbiorowiska zastępcze, to zespoły 
roślinności, które powstały wskutek dzia­
ła lności człow ieka. M łodniki sosnowe

zostały posadzone na siedliskach świe­
tlistych dąbrów.

8. Pożary leśne. Na miejscu spalonego 
w 1998 roku młodnika posadzono nowy 
drzewostan sosnowo-dębowy. Przy tym 
przystanku przedstawione zostały przyczy­
ny pożarów oraz zasady zachowania bez­
pieczeństwa pożarowego na obszarach 
kom pleksów leśnych.

9. Zagrożenia naturalnej roślinności. 
\N rezerwacie Świetlista Dąbrowa oprócz 
naturalnej flory występują gatunki obce 
siedliskowo lub geograficznie (np. nie­
cierpek pospolity, świerk, buk). Mogą one 
wpływać destrukcyjnie na roślinność na­
turalną.

10. Siedliska wilgotne występują w ob­
niżeniach terenu. R osną na nich olsy 
i łęgi-

11. Las lęgowy. Zbiorowisko olszowo- 
jesionowe występuje wzdłuż cieku wod­
nego. Drzewostan zbudowany jest głów­
nie z olszy czarnej.

12. Zwierzyna leśna. Przy tym przystan­
ku omówione zostały funkcje zwierząt w 
biocenozach leśnych.

Na wycieczkę wzdłuż ścieżki dydaktycznej 
„Dębowy Las" mogą się wybrać zarówno 
uczniowie szkół pod opieką nauczycieli, jak 
i indywidualni turyści. Spacer taki może być 
źródłem relaksu i zdrowia.

Lidia Grzebyta

m ie jsco w o śc i P io tró w  k /K a lis z a  
w obiektach Zespołu Szkół rozegrano 
drużynowe m istrzostw a w o jew ództw a 
^ eszkańców wsi w szachach i warca- 
^ o h . Startowały czteroosobowe zespo-

reprezentujące powiaty.

IV WIELKOPOLSKIM 
TURNIEJU SZACHOWYM 

„O ZŁOTĄ WIEŻĘ”
startowało 18 drużyn. Drużyna powiatu 
szamotulskiego składająca się zawod- 
mków reprezentujących Wronki otrzyma- 
a numer startowy, według rankingów 
t siły gry ). Nasza drużyna zajęła szóste 
mejsce, co należy ocenić jako bardzo 
a°bry wynik.

S smy się wyprzedzić powiatom z Gniezna, 
wremu, Czamk-Trzcianeckiego, Piły, Złotóo 
tvn is wyPrzedzi|iśmy powiaty: Konin, Wolsz- 
. 1 ^atisz, Środa Wlkp., Ostrów Wlkp itd.

Grat29 drużyna zgromadziła 15,5 punkta 
ch a .w k a d z ie  seniorzy: Ireneusz Mi- 
niQl.H * 6,5 Pl A rtu r Napierała 4 pkt, ju- 
PktZs 18 lat P ^ m y s ła w  Majcherczak 3 
2 i kobieta Monika Frąckowiak^P k t.Z S N r2 .

W siedmiu meczach: trzy wygraliśmy, 
dwa remisy, dwa mecze przegrane. 
Uwaga na przyszły rok: aby drużynę ze­
stawić z najlepszych szachistów nasze­
go powiatu nie koniecznie reprezentu­
jących jedno środowisko, a nie zrzeszo­
nych w klubach.

W WIELKOPOSKIM 
TURNIEJU WARCABÓW 64 

POLOWYCH

startowało 17 drużyn. Powiat szamotul­
ski jako  jedyny, reprezentow ały dwie 
drużyny.

Pierwsze miejsce w zawodach wywal­
czyła drużyna z Wronek, która broniła 
tytułu mistrzowskiego z roku ubiegłego. 
Skład naszej drużyny był zbliżony do ubie­
głorocznego z jedną bardzo istotną zmia­
ną, zamiast Mistrza W ojewództwa Ma­
riusza Adamaszka zagrał K aro l Matlak. 
Nasza drużyna zgromadziła 12 punktów 
meczowych i 45 małych.

Pięć meczy wygraliśmy oraz dwa zrem i­
sowaliśmy. Drużyna grała w składzie: 

Piotr Mamet 10 pkt, Łukasz Zieliński 12 
p, Karol Matlak 11 p, Sylwia Mamet 12 pkt. 

Łukasz Zieliński na drugiej warcabow- 
nicy oraz Sylwia Mamet na czwartej war- 
cabow nicy uzyskali najw ięcej punktów 
i zostali obdarowani pamiątkowymi sta­
tuetkam i.

Nasza druga drużyna, która wygrała za­
wody drużynowe powiatu, składała się z 
młodzieży szkolnej w tym z Gimnazjum ul. 
Leśna Tomasz Napierała 6pkt, Artur Perz 
6 pkt, jeden uczeń z SP Nr 2 we Wronkach 
6pkt, oraz Ewelina Rój 8 pkt z Gimnazjum 
ul Polna. Zajęli siódme miejsce groma­
dząc 7 punktów meczowych i 26 małe.

Nasz drużyna była najm łodszą i wzbudza­
ła podziw u dorosłych w większości re­
prezentantów powiatów. Start naszej mło­
dzieży należy ocenić jako bardzo udany i 
mamy nadzieję, że w najbliższych latach 
zastąpią naszych mistrzów.

kierownik - opiekun drużyn:

Jan Mamet WOK Wronki

^ n ie c k i 9



ECHA NAWIEDZENIA

1fĄ?: ~
f V* « . • O r

k
Dokładnie po 25 latach, czyli 3 kwietnia 2003 roku (3.04.1978) kopia obrazu Matki 
Boskiej Częstochowskiej trafiła do biezdrowskiej parafii. Ks. Świerkowski od daw­
na starał się, by ten dzień uczcić godnie, jednak los okazał się okrutny i mimo 
wszelkich starań lekarzy 3 kwietnia spędził w szpitalu. W  biezdrowskiej parafii god­
nie ks. proboszcza zastępował ks. w ikary Mariusz. Tego dnia zjechał również ks. 
Krzysztof Stachowiak MFS - misjonarz z Górki Klasztornej, którego kazania odbiły się 
szerokim echem po całej gminie. Nabożeństwo tego dnia odprawił także ks. Piotr 
Mamet, gościnnie przebywający w macierzystej parafii.

Tym razem obraz zawitał także 
do Wartosławia, gdzie ks. Piotr 
Mamet odprawił nabożeństwo. 
Honorową asystę przy obrazie 
pełnili strażacy.

fot. arch. parafii

1L

ks. Krzysztc

11

•fL

WRONKI 25 LAT TEMU 25 lat temu Wronki przeżywały nawiedzenie obrazu Matki Bożej. 
Na stronie 11 zamieszczamy zdjęcie z tej uroczystości. W idzimy na 
nim ks. dziekana Wacława Pszyniczyńskiego i jego współpracow­
ników - wikariuszy przyjmujących obraz na wysokości ZPZ. Są tu 
także ministranci, strażacy oraz wierni uczestniczący w powitaniu i 
wprowadzeniu obrazu MB do kościoła św. Katarzyny. Uroczystość 
miała miejsce 5 kwietnia 1978 roku.
Poniżej przystrojone na tę okoliczność budynki mieszkalne: na os. 
Słowackiego oraz na Rynku. Fot. W.M.
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WSPOMNIEŃ CZAR Widziane na starej fotografii



WAŻNE SPRAWY

Badanie piersi
Szkoła Podstawowa w Nowej Wsi stara się 
być otwarta nie tylko na potrzeby swoich uczniów 
i ich rodziców, ale całej społeczności lokalnej. 

W marcu (nawiązując do Dnia Kobiet) skiero­
wała swoją ofertę w stronę wszystkich Pań. 
Głównym celem zorganizowanego spotkania 
było propagowanie potrzeby dbałości o swoje 
zdrowie i urodę- konieczność wykonywania

badań profilaktycznych, przeprowadzanie sa­
mobadania piersi.

W atmosferę całej imprezy wprowadziły dziew­
czyny z klasy Vla recytaqą‘ Wiersza szczęścia”. 
Dalszą część spotkania pilotowali już zapro­
szeni goście: przedstawicielki wronieckiego 
“Stowarzyszenia Kobiet po Mastektomii Aga­
ta" oraz wykwalifikowana kadra z gabinetu po­
łożniczo- pielęgniarskiego p. E. Kosmaty.

Kobiety dotknięte rakiem piersi, składając wła­
sne świadectwo, przekonywały inne panie, aby 
już teraz, dziś i w każdym następnym momen­
cie troszczyły się o swój cenny dar- zdrowie. 
Położna p. E. Rogalska uczyła jak przeprowa­
dza się samobadanie piersi (prelekcja i film 
video). Następnie każda z kobiet mogła na fan­
tomach piersi szukać i odnajdować guzki (na 
szczęście te nie były jej własnymi).

Renata Dąbrowska

Uczniowie ZSZ nr 1 
z ulicy Leśnej 

w Berlinie

U królowej Nefretete 
w Berlinie!

W Zespole Szkół nr 1 przy ulicy Leśnej 
zrodził się pomysł wyjazdu do stolicy 
Zjednoczonych Niemiec- Berlina, który

zosta ł en tuz jastyczn ie  przy ję ty  przez 
wszystkie grupy wiekowe naszej szkoły. 
W ycieczkę zaplanow ano na dzień 20 
marca 2003. Uczestniczyli w niej ucznio­
wie klasy I g (gimnazjum) oraz członko­
wie i sym patycy Klubu Europejskiego, 
w sumie 43 przedstawicieli społeczno- 
ściuczniowskiej. Opiekę sprawowali: G. 
Gromadzińska- Kopras, D. Radziwoniuk, 
J. Rissmann, M. R. Śliwa.

Granicę polsko- niemiecką przekroczyli­
śmy około godziny 8.00 (znacznie szyb­
ciej niż się to początkowo zapowiadało- 
dzięki dużej pomocy opiekunów.) 
Spotkanie z wielkim i historycznym mia­
stem rozpoczęliśmy od zwiedzania Mu­
zeum Pergamońskiego, gdzie mieliśmy 
możliwość przeniesienia się w starożytny 
świat Egiptu, Mezopotani i Azji Mniejszej. 
Zobaczyliśmy tam między innymi: Ołtarz 
Pergamoński (II w. p.n.e), płaskorzeźby 
Babilońskie, Kodeks Hamurabiego. 

Kolejnym punktem było Muzeum Egip­
skie. Tam oczarowała nas rzeźba Królo­
wej Nefretete. Piękna Nefretete w jakiś 
tajemniczy sposób podziałała na uczest­
ników wycieczki, także w ogóle nie odczu­
waliśmy zmęczenia.

Niewątpliwą atrakcją była także wizyta w 
Parlamencie, z którego roztacza się pięk­
na panorama Berlina. Wiele innych cen­
nych za b y tkó w  m og liśm y p o d z iw ia ć

z okien naszego autobusu: (m.in. Bran- 
denburger Tor, Berliner Rathaus, Marien- 
kirche, Deutsches Theater, Siegessaute, 
Kaiser-W ilhelm-Gedachtniskirche, Berli­
ner Dom). Mieliśmy też okazję zobaczyć 
nowoczesną część Berlina. Zachwyciło 
nas szczególnie Europa- Center, a w nim 
zegar w odny oraz dzielnica nowocze­
snych szklanych budowli.

Dzień naszej wycieczki przejdzie do histo­
rii jako dzień wybuchu wojny w Iraku. Mi­
mowolnie staliśmy się świadkami anty­
wojennej demonstracji. 20- tysięczny tłum 
młodzieży przemaszerował ulicami wokół 

B ra m y  
B r a n ­
d e n ­
b u r g -  
s k i e j . 
Nie po­
zosta ło  
to bez 
wpływu 
na na- 
s z ą 
m ł o - 
dzież. 

Wieczo- 
r e m 
w ie lu  z 
nas nie

chciało opuścić Berlina, dopisywała nam 
nie tylko majowa pogoda, ale także dobry 
humor. W szystko to zachęcało do space­
ru oraz rozkoszowania się urokami wio­
sny. Wróciliśmy bardzo zadowoleni i bo­
gatsi w planowane oraz nieplanowane 
wrażenia, a szczególnie te drugie są waż­
nym składnikiem udanej wycieczki.

Justyna Rissmann

Ogranizatorzy wraz z m łodzieżą składają 
podziękowania pani dyr. G. Gromadziń- 
skiej- Kopras za dofinansowanie wy­
cieczki do Berlina.
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Jerzy Grupiński

Wiersz żydowski

Po brukach po kocich łbach 

mego wiersza 

dzwoniąc trepkami 

wciąż chodzą 
Żydzi z naszego miasta

Kupiec Cohn którego krewny 

rabinem jest w Lubaszu

- i jak tego nie widzieć-

tyle ma krów

wdowa po szkolniku

Ida Abramowitz z Taurogów 

Towary z metra 

elegancki Glassmann

- niemiecka biblioteka

wszystko w dobrym płótnie 

a nawet skóra
Żyd Podolski Rynek 4

towary prosto ze sztangi

ten sam który sprzedał

dziadkowi dom i pojechał do Niemiec 

zrobić złoty interes

Po Krótkiej i Krętej

gdzie stary cheder i bożnica 

Wodną ku rzece 

ku Warcie mego wiersza 

na trąbki w święto Szofar 

idą żydzi z naszego miasteczka 

Alfred Schindler

Schlome Salomon mistrz piekarski 

Samuel Kaiser zegarm istrz 

Lippmann towary krótkie bławaty 

rabin Graudenz 

Stodołową i Przełazkiem 

koło kuźni na plac Wolności 

gdzie mackarnia i cesarska lipa 

stukają do drzwi do okien 

mąż Siny- Szamotulski Neumann 

Emil Joseph handel końmi 

jego śpichlerz i syn Bubi 

ten co do Mozolewskich ciągle 

na polewkę- na wyżerkę

Mówiliśmy- Żyd się rodzi 

gdy świeciło słońce i padał deszcz 

Przez drewniany most 

biegliśmy na podpalonych stopach 
na Żydowską Górę

gdzie las i piach rodził

trójkątne grobowe kłódki

Na Górę z której wnętrza

wydobywali krawężniki

pełne dziwnych liter

kamienie a na nich

wąż kuty i ptak

Czytaliśmy u Grota nie w ierząc oczom 

... za urzędu

sławnego Krzysztofa Milki

osob iśc ie

stanąwszy starsi synagogi

Mosie Mojer Mosie Sądek Lowek Zelek 

przeciw Ickowi Chrzanowi 

podrabinkowi jako to on ...

Kto nam teraz objaśni

błogosławiący trójkąt

złożony z czterech palców

na macewie z Zamościa

(Mąż czcigodny i szanowany 

kapłan Kohen sprawiedliwy)

Kto przeczyta

święte misy i dzbany

(Zew Heller 14 Adar)

ten z W artosławia

czarny ciężki Kamień

Malinowa

styczeń 2001

we

„Wiosenne przebudzenie”
Taką nazw ę nos i po traw a , za s p ra w ą  k tó re j ku ­
ch a rz  R e s ta u ra c ji O lim p ijs k ie j -  S e b a s tia n  Dę- 
bow ski zd oby ł d rug ie  m ie jsce  w konku rs ie  „Z IE ­
LO N A C ZA P K A  B O N U E LLE  20 0 3 ” , o rg a n izo w a ­
nym w P oznan iu  31 m arca.

„'W iosenne  przebudzenie ’ to potrawa składająca się 
z p ła tów  łososia wędzonego nadziewanego musem  
broku łow ym  z pom idoram i. R azem  z Sebastianem  
dużo pracowaliśm y nad tą potrawą i  ja k  się okazuję 
wynik je s t całkiem  niezły, bo da ł nam elim inacje do 
finału konkursu, który odbędzie się 29 maja w War­
szaw ie” opowiada Szef Kuchni Marek Oses.

Organizatorem Spotkań Regionalnych jest firma Bon- 
duelle Polska Sp. z o.o., a ich celem jest promocja 
talentów sztuki kulinarnej oraz udokumentowanie bar­
dzo wysokiej w iedzy zawodowej uczestników konkur­
su. Jak się okazało, przygotowanie zawodowe Seba­
stiana D ębow skiego , a także nowa potrawa RESTAU­
RACJI OLIMPIJSKIEJ, zostały ocenione bardzo wyso­
ko - nasz uczestnik poza drugim miejscem, otrzymał 
także jako jedyny - specjalne wyróżnienie za najlepszy 
smak potrawy. To otworzyło mu wrota do uczestnictwa

wspomnianym już Międzynarodowym Konkursie Kulinarnym o Tytuł Mistrza Bonduelle „Zielona Czapka 2003”. Gratulujemy!
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PIŁKA NOŻNA

Poznańska A -  klasa -  gr. III

Gospodarz tłem dla rywali!
“Warta" Wartoslaw- GKS Kaźmierz-0:3 (0:1)

Nie tak w szeregach “Warty” wyobrażano 
sobie pojedynek o trzecie miejsce w tabeli. 
Wartosławianie podbudowani w ubiegłoty- 
godniowym zwycięstwem Lulinie, tym razem 
na swoim terenie zagrali żenująco stabo i 
byli tylko tłem dla zespołu z Kaźmierza. Go­
ście we wszystkich formacjach stanowili 
dobrze poukładany kolektyw i ich dominacja 
nie podlegała dyskusji. Spotkanie toczyło się 
w bardzo trudnych warunkach atmosferycz­
nych przy silnym wietrze i opadach śniegu. 
Goście grając do przerwy z wiatrem już w 7 
min uzyskują prowadzenie. Bramkarz ‘W ar­
ty’’ nie utrzymał w dłoniach piłki po silnym 
strzale zawodnika gości, obił ją  przed siebie 
a dobitka była już czystą formalnością. Wy­
nik 1:0 dla GKS-u nie zmienił się już do prze­

rwy. Po przerwie War- 
tosław ian ie  grając 
dla odmiany z silnym 
wiatrem próbują od­
robić straty, ale czynią 
to nieudolnie i bez 
przekonania. Mało 
tego -  to goście gra­
ją  bardzo rozważnie i groźnie kontratakują. 
W  53 min po takiej właśnie kontrze i wyma­
newrowaniu niepewnie interweniującej 
obrony Warty" pada druga bramka dla Kaź­
mierza. W 78 min wydawało się, że gospo­
darze prawidłowo zdobyli kontaktowego 
gola. Zbigniew Kudliński tak zakręcił piłką z 
rzutu rożnego, że ta bezpośrednio pchana 
wiatrem wpadła do siatki, jednak słabo pro­
wadzący spotkanie arbiter bramki nie uznał, 
mimo energicznych protestów gospoda­
rzy. Czara goryczy dopełniła się 87 min. Po 
niefortunnej zabawie z piłką bramkarza i 
obrońców ‘Warty’’ strzelają trzeciego gola i 
pieczętują tym swoje bezapelacyjne zwy­
cięstwo. Po spotkaniu z GKS-em Kaźmierz 
Wartosławianie mają nadal 22 punkty i w 
tabeli gr. III spadli na swoje stałe V miej­

sce. Pora na wyciągnięcie odpowiednich 
wniosków na kolejny pojedynek. 13 kwiet­
nia W arta” gra wyjazdowy mecz z PAECH 
Kamionna (powiat Międzychód). Jesienią w 
Wartosławiu było 4:1 dla W arty”. Należy wie­
rzyć w bardziej skutecznągrę Wartosławian. 

Wyniki i tabela z ostatniej kolejki. 

Poznańska klasa A Grupa III

Warta Obrzyc. -  Tęcza 1:4
Warta Międz -  PAECH Kairlionna 3:2
Warta Wartos -  GKS Kaźmierz 0:3
Orzeł -  Kłos 0:4
Sokół -  Rzemieślnik 3:0
Opał - pauzuje
1. Warta Międzychód 13 31 29:16
2. Kłos Gałowo 13 30 44:11
3. GKS Kaźmierz 13 25 33:15
4. Tęcza Lulin 13 25 28:21
5. Warta Wartosław 13 22 29:18
6. Sokół Duszniki 13 19 29:24
7. Opał Lubasz 12 15 23:26
8. PAECH Kamionna 13 14 21:35
9. Rzemieślnik Kwilcz 12 10 17:45
10.Warta Obrzycko 12 6 16:34
11. Orzeł Łowyń 13 4 9:33

Tenis stołowy w Olympicu

Już od miesiąca trwają rozgrywki Wro- 
nieckiej Amatorskiej Ligi Tenisa S toło­
wego. Po rozegraniu pierwszych, zacię­
tych i stojących na dobrym poziomie spo­
tkań, na czele tabeli grupy I uplasowała 
się z kompletem punktów drużyna „Iskra” 
I Biezdrowo. W grupie II zacięty pojedy­
nek o pierwsze miejsce prowadzą dru­
żyny „M ikado” oraz „Stiga” .

Wyniki ligi tenisa stołowego: 

z dnia 1.04.03r. / wynik / sety 

„M ikado” -„ST IG A ” 1-3 (3-10)

„Młodość” - „  Vertus" 0-4 (1-12)

z dnia 4.04.03r.

„ Huragan" Stróżki - „Iskra” II Biezdrowo 
0-4 (3-12)

„Płomień” Kłodzisko - „Iskara” I Biezdro­
wo 0-4 (2-12)

TABELA GRUPYI
DRUŻYNA* ILOŚĆ MECZY * PUNKTY 
* POJEDYNKI * SETY

1. „Iskra" I - 3 6 12-0 36-5

2. „Płomień" 4 6 11-6 34-25

3. „Iskra” II 4 4 9-8 33-2

4. „Infonet" 2 2 4-4 14-16

5. „Remontowy” 2 0 1-7 7-22

6. „Huragan” 3 0 0-12 7-36

TABELA GRUPY II

DRUŻYNA * ILOŚĆ MECZY * PUNKTY * 
POJEDYNKI* SETY
1. „M ikado” 3 4 7-5 22-18

2. „STIGA” 2 4 6-2 20-7

3. „Ochrona” 1 2 4-0 12-7

4. „Vertus”2 2 5-3 15-11

5. „Młodość" 3 2 5-7 18-21

6. „Błękitni” 1 0 1-3 4 -1 0

7. „JTK” 2 0 0-8 7-24
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PIŁKA I INNE
Turniej o Złotą Wronkę

Amica Sport SSA oraz Amica Wronki S.A. 
są od kilku lat organizatoram i turnieju 
młodzieżowej piłki nożnej. To strategicz­
ny element długofalowego kreowania wi­
zerunku organizacji sportowej jaką  jest 
klub sportowy oraz popularyzacji ligowej 
i młodzieżowej piłki nożnej.

Główne cele:

•popularyzacja piłki nożnej wśród dzieci 
i młodzieży

•pozyskanie uzdolnionych młodych za­
wodników

•budowanie płaszczyzny współzawodnic­
twa i zasad fair play

•zdobywanie sympatyków i kibiców Arni­
ki Wronki

Sponsorzy turnieju:

hotel Olympic, Canal +, NIKE, firma BIT z 
Opalenicy, TOP GOL z Poznania.

Grupa A
SP nr 3 Szamotuły I

! SP Nowa Wieś
SP Biezdrowo ~~i
SP Lubasz i
SP Kwilcz |

i SP nr 2 Wronki i

Losowanie 
Amica CUP 2003

Grupa C

1 SP nr 1 Czarnków |
1 SP Rokietnica |
I SP nr 2 Oborniki Wlkp, j
I SP nr 1 Międzychód ~|
I SP Kuźnica Czarnków.- Gębice I
I SP Pamiątkowo |

Motto:

„K ie ru je m y  się zasadą, że dba łość  
o właściwy rozwój fizyczny oraz eduka­
cja dzieci i m łodzieży to nasza pow in­
ność i  obowiązek, bow iem  to do nich  
należy p rzyszłość”

Grupa B

I SP Obrzycko
1 SP Chrzypsko Wielkie
I SP nr 2 Międzychód
I SP Ostroróg
I SP Opalenica
I SP nr 1 Chodzież

Pierwsza część kwalifikacyjna turnieju 
rozpocznie się 15 kwietnia, druga 24 
kw ietn ia. P ó łfina ły  24 maja o godz. 
15.30 w Popowie.
F ina ł na s tad ion ie  Arniki 24 maja o 
godz. 17.00 w przerwie meczu pierw­
szej drużyny.

KLUB KIBICA 
INFORMUJE

POGOŃ SZCZECIN - AMICA WRONKI 

0:4
Jak wszystkim nam wiadomo my kibice 
Arniki je s te śm y  na 
szarym końcu „ligo­
wej tabeli” dotyczącej 
wyjazdów na mecze 
swojej drużyny. Nie 
tłum aczm y się bra­
sem  czasu, pienię- 
dzy czy też może tym, 
żu W ronk i to m ała 
M ie jscow ość. G ro ­
dzisk jest także małą 
Miejscowością i potra- 
M  się zorganizować by 
Pojechać na mecz wy- 
JJ dowy swojej drużyny.

e będę tutaj przytaczał 
danych statystycznych 
aie drodzy kibice jeste- 
sMy daleko za nimi.

zeszłą sobotę Amica 
9rała w Szczecinie prze- 
C'wko Pogoni Szczecin 
tMecz wygrany 4:0)

p n|e oczekiwał, że na tym spotkaniu 
° Jawią się kibice przyjezdnych a jed ­

nak... wybraliśm y się na to spotkanie 
skromną grupą (8 osób). Dla niektórych 
ta liczba to śmiech zapewne, lecz dla 
mnie jest to coś na co czekałem już od 
dłuższego czasu, pomimo fatalnej po­
stawy Arniki w  obecnych rozgrywkach 
kilka osób zdecydowało się na wyjazd 
do Szczecina. Dla wszytkich było ogrom­
nym zaskoczeniem  nasze pojawienie

się na s tad ion ie . Cała nasza grupa 
ubrana w barwy klubowe, zabraliśm y 
także 2 flagi. Nie oszukujmy się nigdy

nie będziemy mieć tak silnej grupy wy­
jazdowej jak inne kluby lecz to nie ozna­
cza, że nie mamy wcale nie jeździć, 
niech to będzie na początek taka grupa 
jak obecnie była, ale pojechaliśmy i to 
jest najważniejsze, pokazaliśmy wszyst­
kim, że Amica ma kibiców oddanych na 
dobre i na złe. Nie mam na myśli tylko 
te j nasze j skrom ne j g rupy lecz nas 

wszystkich którzy regularnie 
stawiamy się na stadionie i 
bez różnicy czy to jest mecz 
ligowy, pucharowy czy nawet 
zwykły sparing.

Już teraz zapraszam wszyst­
kich na mecz derbowy Ami­
ca Wronki - Lech Poznań, w 
tym miejscu mój apel: z ra­
cji że k ib iców  z Poznania 
będzie spora grupa, nie po­
kuszę się o podanie liczby 
ale jeśli podam, że to może 
być około 2000 - 3000 osób 
to za dużo nie odbiegnę od 
rzeczyw istej liczby, dopin­
gujmy nasz zespół wszyscy 
dając z siebie „wszystko” i 
oczywiście wszyscy chętni 
będą mile w idziani w Klu­
bie Kibica.

Radosław F.
Klub Kibica Arniki Wronki

przy TMZW

http://amica.bmp. net.pl
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Sprawozdanie 
z działalności LZS 
ZIELONI Ćma- 
chowo za okres
od 25-06-2002 
do 30-03-2003

Działalność LZS-u to niespełna 9 mie­
sięcy. Zarząd w minionej kadencji skła­
dał się z 7 osób: Janusz Szulc- prze­
wodniczący, Krzysztof Białek- sekretarz, 
E ugen iusz B a rłóg - ska rbn ik , P io tr 
Stańko, Jacek Pacholik i Lesze Bie-
dziak- członkowie. Kom isja Rewizyjna 
działała w składzie 3 osób: Krystyna Bar­
łóg- przewodnicząca, Kazimierz Chorzę- 
P a
i Jan Szczepanek- członkowie. W okre­
sie sprawozdawczym odbyły się 3 zebra­
nia ogólne; natom iast Zarząd spotykał 
się na mniej lub bardziej formalnych po­

s ie d ze n ia ch  k ilk a n a ś c ie  razy. 
W okresie sprawozdawczym dokończo­
no urządzenie kompleksu boisk sporto­
wych do takiego stanu, który pozwolił na

ich wykorzystanie, otwarcie miało miej­
sce 1 września 2002r.

Drużyna piłki nożnej se­
niorów brała udział w roz­
g ryw kach  Lig i N adw ar­
ciańskiej. Drużyna oldbo- 
jó w  z a ję ła  I m ie jsce  
w Turnie ju M iędzygm in­

nym, który odbył się w 
j K łodzisku 21-07-2002.

W turnieju Prezesów w 
Jasionnie 6 7.07.2002 za­
jęliśmy III miejsce. Z po­
wodzeniem  nasze dru­
żyny zakończyły rozgryw­
ki w piłce hato/iej, pierw­
sza drużyna zajęła III m iejsce, nato­
m iast druga VII m iejsce. Członkowie 
LZS-u mieli możliwość w okresie zimo­
wym nieodpłatnego korzystania ze sali

gimnastycznej przy Zespole szkół w 
Biezdrowie.

Nasza drużyna reprezentowała Powiat 
w turnieju piłki halowej we Wyrzysku. 
Mając na uwadze funkcjonowanie na­

szego LZS-u, należy 
jeszcze wspomnieć o 
uchwalonym regulami­
nie i działaniach zwią­
zanych z zarejestrowa­
niem działalności jako 
stowarzyszenia oraz o 
3 osobach odpow ie ­
dzialnych, czy też koor­
dynujących działalność 
se kc ji p iłk i nożne j, 
tj. o koledze Jacku Pa- 
choliku, Piotrze Ławni­

czaku i Zygmun­
cie Śmiglaku. 

P lany  na p rzy ­
szłość, to: budo­
wa ubikacji i wia­
ty (zadaszen ia ) 
przy boisku, a w 
następnej ko le j­
ności dążenie do 
budow y sza tn i. 
Kończąc chcę po- 
d z i ę k o w a ć  
wszystkim, którzy 
brali udział przy 
u rzą d za n iu  bo­

iska i jego utrzymaniu. Pragnę podzię­
kować również za współpracę i zaan­
gażowanie członkom zarządu, trenero­
wi, sponsorom i komisji rewizyjnej oraz 
wszystkim członkom LZS-u.

Janusz Szulc

KONKURS

ZARZĄD TMZW I KLUB KIBICA AMIKI 
W R O N KI O G ŁA S Z A  K O N K U R S  
NA WYTYPOWANIE PRAWIDŁOWEGO 
WYNIKU SPOTKANIA:

AMICA WRONKI - LECH POZNAŃ

W YNIK:..........................................................

IM IĘ:...............................................................

NAZWISKO:..................................................

UWAGA: TERMIN NADSYŁANIA KUPO­
NÓW  U P ŁY W A  D N IA  1 7 .0 4 .2 0 0 3 . 
(SKRZYNKA WS PRZY MUZEUM). 
WŚRÓD OSÓB, KTÓRE PRAWIDŁOWO 

WYTUPUJĄ WYNIK ZOSTANIE ROZLO­
SOWANA NAGRODA RZECZOWA.

Z przepisów prababek

Saba łokciowa 
wielkanocna

ILę Kucharza Wielkopolski ułożyła Marya 
Śleżańska z 1892r.

I litr żółtek bić przez pół godziny, następnie 
wsypać poł litra suchej cesarskiej mąki, pół 
litra cukru,pół litra gęstej młodzi, znów bić 
pół godziny; formę wyłożyć wysmarowa­
nym papierem, tak wysoko jak arkusz zacho­
dzi, wlać masę w formę i postawić na letnim

piecu aby podrosło na 2 palce niżej formy; 
wtenczas wstawić je w gorący piec na 3 kwa­
dranse, lecz bardzo ostrożnie, żeby się nie 
strzęsła; z pieca ciepło u góry wypuścić i przy- 
kryć babę papierem. Po upieczeniu wyjąć ją  z 
pieca ostrożnie i położyć z formą bokiem na 
poduszce; jak ostygnie wyjąć z formy, lecZ 
również ostrożnie, bo ciasto jest bardzo lek­
kie.
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C Z A R N I

Klasa okręgowa.

WYPADEK PRZY PRACY ?

Czarni Wróblewo -  Grom Plewiska 
2:6 (0:2)

Nie zwalniają tempa piłkarze "Czarnych" 
w rozgrywkach P.P. We wtorek ich wy­
ższość uznała Patria Buk. Mecz poprze­
dziło okolicznościowe wystąpienie człon­
ka Zarządu Rady Powiatu Jana Jankow­
skiego (Prezesa RG LZS Wronki jedno­
cześnie), który w imieniu Starostwa, Bur­
mistrza Miasta i Gminy Wronki Kazim ie­
rza Miachalaka i RG LZS pogratulował 
drużynie Wróblewskiej awansu do ósem­
ki najlepszych zespołów i życzył dalszych 
sukcesów. Wręczył też upominki obu dru­
żynom.

Trudno znaleźć jakieś racjonalne wytłu­

maczenie w stosunku do tego, co zade­
monstrowali w tym meczu zawodnicy z 
Wróblewa. Po uda-
nym początku roz­
grywek nikt nie spo­
dziewał się porażki, 
a o takich je j roz­
m iarach n ik t nie 
śnił naw et w na j­
c z a r n i e j s z y c h  
snach.
Takie m ecze  po 
Prostu się zdarzają 
"  9oście byli lepsi 
P°d każdym wzglę­
dem i wygrali zasłu- 
żenie. Już do prze­
m y grający "z w ia­
n em ” za w o d n icy  
Gromu o s ią g n ę li 
dużą  p rzew agę  i
Prowadzili dwiema bramkami. Najwier- 
n|ejsi kibice Czarnych mieli nadzieję, że 
r° le odwrócą się po zmianie stron. Czar- 
ni rzeczywiście zaatakowali, jednak in­
dywidualne błędy i brak dyscypliny tak­

tycznej spowodowały porażkę w tak du­
żym rozmiarze.

Jeszcze przy stanie 0:4 zatliła się iskier­
ka nadziei. Najpierw Grzegorz Anioł, a po 
chwili Mariusz Chojan doprowadzili do 
stanu 2:4. To było jednak wszystko, na 
co było stać wróblewian w tym meczu. 
Goście skutecznymi kontrami wyszli na

prowadzenie 6:2 i taki wynik utrzymał się 
już do końca spotkania.

Zawodnicy z Wróblewwa ponieśli w ięc 
dotkliw ą porażkę, którą uspraw iedliw ić 
można tylko faktem, że większość zawod­
ników była myślami przy wtorkowym me­

czu ćw ie rć  fina łu  Pucharu P olski na 
szczeblu okręgu poznańskiego z Patrią 
Buk.

Kolejny mecz ligowy zawodnicy Wróblew­
scy rozegrają w najbliższą sobotę na 
wyjeździe z Kotwicą Kórnik.

Ćwierćfinał Pucharu Polski okręgu  
poznańskiego.

SĄ W CZWÓRCE!

Czarni Wróblewo -^Patria Buk 
1:0 (1:0)

Po porażce z Plewiskami niewielu kibi­
ców było optymistami przed meczem o 
aw ans do pó łfina łu  Pucharu P olski

okręgu poznańskiego. Czarni udowod­
nili jednak, że są w stanie pokonać każ­
dego przeciwnika, a przede wszystkim 
zrehabilitowali się w oczach kibiców za 
nieudany występ ligowy.

Sam mecz był bardzo wyrównany i zacię­
ty. Dla obu drużyn awans do półfinału był­
by wielkim sukcesem, od początku ob­
serwowaliśmy więc walkę o każdą piłkę. 

Pierwsza groźna sytuacja miała miejsce 
w 8 minucie. Po rzucie rożnym grające­
go trenera Jacka Górala z piłką minęli 
się jednak Damian Krzyżaniak i Maciej 
Rykowski. Czarni przyspieszyli pod ko­
niec trzeciego kwadransa. W 25 minu­
cie groźnie strzela Patryk Niewiński, chwi­
lę później jeszcze groźniej Maciej Kacz­
m arek. N adesz ła  29 m inuta  m eczu. 
Wspaniały rajd prawą stroną przeprowa­
dził Kaczmarek, piłkę po jego dośrodko- 
w aniu  um ie ję tn ie  p rzed łuży ł M ariusz 
Chojan, a całą akcję pewnym strzałem 
w ykończył Maciej Rykowski -  1:0 dla 
Czarnych. Do końca tej części spotkania 
groźniejsze akcje przeprowadzali goście, 
ale poza strzałem w poprzeczką Artura 

Beszterdy nie stworzyli 
groźniejszych sytuacji. 

W  drugiej odsłonie me­
czu Czarni w pełni kon­
tro lo w a li sy tuac ję  na 
boisku. Mądra taktyka 
trenera Jacka Górala w 
pełni zdała egzam in i 
g o śc ie  nie s tw o rz y li 
praktycznie żadnej stu­
p rocen tow e j sy tuac ji. 
Przy odrob in ie  szczę­
ścia w ynik mogli pod­
wyższyć Patryk Niewiń­
ski lub P io tr Bąk, ale 
zwycięzców się nie są­
dzi. C zarn i w ygra li w 
p e łn i z a s łu ż e n ie  
z silną IV-ligową.druży- 
n ą  i a w a n so w a li do 

czw órki na jlepszych zespołów  byłego 
województwa poznańskiego. Tego jesz­
cze niedawno nikt się nie spodziewał. 
Jes t to  bez w ą tp ie n ia  og rom ny su k­
ces ca łe g o  W rób lew sk iego  k lubu , a 
m ecz pó łfina łow y , o ile odbędz ie  się 
we W ró b le w ie , zg rom adz i z pew no­
ś c ią  po raz ko le jn y  ogrom ne  rzesze 
k ib iców . O tym , k iedy i z kim  za g ra ją  
C za rn i, po in fo rm u je m y o czyw iśc ie  na 
ła m a ch  "W ro n ie ck ich  S p ra w ” w ko ­
le jnym  w ydan iu  naszego  p ism a. 

M ecz u ś w ie tn iła  b ły s k o tliw a  k o n fe ­
ra n s je rk a  W a ld e m a ra  B o ro w ia k a , 
p racow n ika  banku PKO S .A ., k tó re ­
go d y re k to r M arek  W ró b le w sk i je s t 
sym pa tyk iem  “C za rn ym ” .
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W IŚ N IO W S K I

BRAMY
GARAŻOWE,

PRZEMYSŁOWE,
OGRODZENIOWE

Sławomir Górny 
AGENT

a. UBEZPIECZENIOWY
Licencja n r 121728/98

* uchylne (od 649 zł)
* segmentowe - 4 cm (od 1990 zł)

* rolowane (od 2050 zł)
* ogrodzeniowe (od 990 zł) + VAT

i kom pletne system y ogrodzeniowe

OKNA
profil - a lu p la s t' 

okucia-R O TO ;
szyby - K 1,1 Np. okno 1465x1435 
BIURO (RUIR) - 523 zł brutto 
HANDLOWE
Lubasz tel./fax: (067) 255 61 17 
ul. B. C hrobrego 15 0 608 411 263

r 1

| Wronki, Os. Borek 8b/3 |
I Tel.: 0-67/254 93 46 I 
I 0 602 769 305 I
k — — — — — — — — — — — J

SAMOCHODOWE 
INSTALACJE GAZOWE

MONTAŻ 
i SERWIS

' Szamotuły, ul. 3 Maja 4 
A  tel.: (0 61) 29 21 611

kom.: 0609 078 993 
www.autogaz.cil.pl

REKLAMA
OGŁOSZENIA

r Oddam w najem A
lokal (na piętrze), W ronki - Rynek 

(na gabinety lekarskie, biura 
rachunkowe, podatkowe itp.)

o powierzchni 50 - 80 m2

tek: 0 603 467 406

k (0-61) 29 61563 wieczorem 7

KREDYT
ŚWIĄTECZNY

w 48 godzin! BEZ OPŁAT
Agencja:
Wronki, ul. Poznańska 41 

tel.: 254 37 46

W S Z Y S T K O
PO 4,50 INIE TYLKO 

Nowy Sklep
przy ul. Powstańców Wlkp. 5
art. gospodarstwa domowego, 

szkło, porcelana, zabawki, 
narzędzia, chemia itp.

f  BIURO KREDYTOWE
ul. M i c k i e w i c z a  4

o fe ru je :
- kredyty gotówkowe
- bez poręczenia • \  yfr
- dla zadłużonych
- niski procent

tel. (067) 254 37 05 y

Z \
P.H.U. PARTNER 

ul. Z w yc ięzców  9 

64-510 Wronki 
tel./fax 0/67 254 36 34 

httpW w w w .kom puterpartner.com  

e-m ail: b iu ro@ kom pu te rpa rtne r .com
l ______________________________________ )

za złożone w ieńce, kwiaty,

KONDOLENCJE * POŻEGNANIA * PODZIĘKOWANIA

Serce złote  m iałeś, 
o rodzinę  bardzo dbałeś  
I zaw sze m ocno nas kochałeś.

Księdzu Kanonikowi, Rodzinie Przyjaciołom, Znajomym,
Delegacjom, Sąsiadom oraz wszystkim , którzy odprowadzili 

na miejsce w iecznego spoczynku

śp. Feliksa Dolnego
za modlitwę, zam ówione Msze i Komunie św. 

w Jego intencji

sk ła d a m y  se rdeczne  B óg zapłać 

żona z rodziną

Doktorowi TROFIMIUKOWI
za życzliwą opiekę i pomoc 

na każde zawołanie, 
podczas ciężkiej choroby 

śp. Feliksa Dolnego
serdeczne  podz iękow an ie  

składa

żona z rodziną

S e r d e c z n e
p o d z i ę k o w a n i e
p ie lęgn ia rce  środow iskow ej 

p. Marzenie Spychała 
za trosk liw ą  opiekę i  pom oc

w czasie choroby mojego męża 
śp. Fe liksa  D olnego  

sk łada
Z. Dolna-z rodziną 4
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REKLAMA OGŁOSZENIA DROBNE

Gminna Spółdzielnia „SCh” w e  W ronkach
BAZA MAGAZYNOWA - ul. Mickiewicza 26

czynna: pn. pt. 7°° -16°°, soboty 8°°-13°° 
tel. 254 06 33, fax: 254 06 92

STAL - bardzo 
szeroki asortyment!

- sprowadzamy 
również na zamówienie
- cięcie na wymiar

* MATERIAŁY BUDOWLANE
G R ATIS! - transport zakupionych artykułów powyżej 1 tony - na terenie miasta

* WĘGIEL na raty!
+ 3 raty

Angielski - 15 zł./lekcja 0 501 467 418

Kredyty różne 0 604 518 946

Zamienię mieszkanie własnościowe 
M3, os. Borek na domek jednorodzin- 
ny, 254 10 13

Działka Rzemieślniczo - Budowlana
na Zamościu 3200 m2. Cena: 10 zł/m2 
0 604 537 424

Kredyty Lukas 0 801 330 011 

Sprzedam płytę wiórową paździeżo- 
w ą  18 mm 80 m2 . (067) 254 16 09

KARCHER-USŁUGI
TEL.: 605 246 786, 605 286 376

Przyjmę ucznia w zawodzie 
sprzedawca stolarz. 2541-172 
ul. S ierakowska 35

Kopię działki. Cena do uzgodnienia. 
254 06 53

Bernardyny 0 602 512 373

SKŁAD DRZEW NY
Wronki, Szklarnia

poleca:

* więźbę dachową 
* tarcicę

tel.: tartak (095) 762 45 53 
tel.: skład 0 691 178 673

pphu KAKABA
poleca:

* wszystkie systemy 
dociepleń i izolacji 

* materiały na posadzki
* siporeks, cegły, cement ilp.
* folie, płyty GK i akcesoria

z dostawa na miejsce
NOWE,

JESZCZE NIŻSZE CENY 
-SPRAWDŹ!

Ćmachowo 46 
Teł.: 0602 752 342;
604 640 369
rel./fax: (067) 254 40 95
^^crdccznie zapraszamy

Ogłoszenia
r°bne: 60 gr / słowo + vat 
ramkowe: 26 zł /moduł + vat

studio dekoral
• - Elżbieta i Jerzy Bajonowie

polecają:

.0"
• PŁYTY GIPSOWE 

i PROFILE
w cenach konkurencyjnych

• FARBY & KLEJE tra»Sp
• TAPETY & KASETONY 8rMiS!
• OKNA PCV (montaż, gwarancja)
• PŁYTKI CERAMICZNE

KOMPUTEROW A  
M IE S Z A L N IA  FARB

Wronki, ul. Dworcowa 2 
(przy dworcu PKP) 
pn -  pt: od 8.00 do 17.30 
w soboty: 8.00-13.30 
Tel./fax: 254 94 76

Płatność kartami bankowymi
DOGODNYDO.IAZDl PARKING -w

U W A G A !

Nadleśnictwo Wronki 
unieważnia zagubioną 

pieczątkę o treści:

NADLEŚNICTWO 
WRONKI @

Leśnictwo Kłodzisko 
tel. (0-67) 254-72-24

Sprzedam garaż os. Borek 254 92 53

Tanio podręczniki i książki 
w w w .M o jaWiedza.pl 0 694 232 169 

Kredyt wielkanocny 254 37 05

Tanie szybkie kredyty 254 37 05

K O M I N K I
WKŁADY KOMINKOWE 

Rozprowadzanie ciepłego powietrza 

Bartłomiej Foremski
Szamotuły, ul. Wiosny Ludów 11

tel.: 061/ 292 22 40, 0 602 444 974
■- ------------  ....

I KUPIE LOKAL

602 444 2 r i

BIURO OGŁOSZEŃ 
PRASOWYCH 

Wronki, PI. Wolności 9 

tel./fax: 254 16 16 
e-mail: pab.wronki@et.pl



Klasztor po wojnie (1945-1950) cz III.
NAJTRUDNIEJSZA POSŁUGA

Proboszcz Stróżyński był od 1932 r. do wy­
buchu wojny kapelanem we wronieckim 
więzieniu. Zaraz po wojnie przejął tymcza­
sowo administrowanie parafii. Władze du­
chowne przewidywały bowiem jego powrót 
na kapelanię więzienną. Wiemy 
z pisemnej relacji o. Leona, że kie­
dy czas oczekiwania na nomina­
cję się przedłużał, ks. Stróżyński 
zwrócił się listownie do Minister­
stwa Spraw Wewnętrznych z za­
pytaniem, czy władze Rzeczypo­
spolitej Polskiej podtrzymują de­
cyzję okupanta hitlerowskiego, 
który pozbawił go stanowiska kapelana. 
Otrzymał odpowiedź, że władze oczywiście 
nie podtrzymują decyzji okupanta. Ksiądz 
nadal jest kapelanem więzienia we Wron­
kach, ale w obecnych warunkach ma na­
s tępu jące  up raw n ien ia :
1. Nakaz odprawiania Mszy św. w niedziele 
i święta; 2. Pozwolenie na czytanie lekcji 
i ewangelii; 3. Zakaz wygłaszania kazań; 
4.Zezwolenie udzielania sakramentów cho­
rym i skazanym na ich życzenie.

\

ł

W stosunku do przedwojennych obowiąz­
ków kapelańskich było to duże ogranicze­
nie działalności duszpasterskiej. Na takie 
warunki ks. Stróżyńskiemu trudno było się 
zgodzić. Nie miałjednak też moralnego pra­
wa pozbawiać więźniów religijnej posługi, 
tym bardziej że dotyczyła skazanych na 
śmierć. Zdecydował się więc pełnić funkcję 
kapelańską. Kiedy jednak na pierwsze we­
zwanie zgłosił się z Przenajświętszym Sa­
kramentem pod bramą więzienia i trzyma­
no go tam ponad godzinę, zanim wydano 
przepustkę, upewnił się, że władze prowa­
dzą podwójną grę. Formalnie zgadzają się 
na posługę religijną w więzieniu, jednocze­
śnie ją  utrudniając czy wręcz uniemożliwia­
jąc. Takiej fasadowej funkcji ks. Stróżyński 
nie chciał pełnić. Postanowił już więcej nie 
chodzić do więzienia, bo - jak wspominał 
po latach- nie chciał narażać Pana Jezusa 
na szykany pod więzienną bramą.

Kiedy więc administracja zgłaszała telefo­
nicznie prośby skazanych o posługę religij­
ną, proboszcz prosił franciszkanów, by 
w jego imieniu udawali się do więzienia. 
Przeważnie ten trudny obowiązek wypełniał 
o. Makary Źogała, który najczęściej pełnił dy­
żur domowy w klasztorze, gdyż jako student - 
studiował filologię klasyczną na Uniwersyte­
cie Poznańskim - miał obowiązek uczyć się 
i był zwolniony z innych zajęć duszpasterskich. 

Między innymi zaopatrywał na śmierć bo­
hatera Kaszub i Kociewia, oficera WP Aloj-

Wojciech Piechota

z e g o B r u s k i e g o p s .  G r a b ,  
(+17.09.1946r.), który mu przekazał oso­
biste drobiazgi i list do matki. Ujawnił 
też, że wie, jak będzie wyglądała jego 
egzekuc ja : s trza ł w  ty ł g łow y 
w momencie, gdy się wcale tego nie bę­

dzie spodziewał, np. w trakcie 
przemarszu na sfingowane prze­
słuchanie albo w czasie przesłu­
chania. Taki sposób wykonywa­
nia wyroków śmierci o.Leon na­
zywał metodą katyńską.

On sam i o.Rom uald rzadziej 
chodzili z posługą re lig ijną za

mury. Zapamiętał jednak dwa wydarze­
nia: konwersję z protestantyzmu nieja­
kiego Kożusznika z Cieszyna oraz egze­
kucję Stanisława Kundzicza zSójki, pow. 
Sokółka (+ 25.10.1946 r.). Skazany miał 
25 lat. Chciał, by o.Leon był przy jego 
śmierci. Prokurator wojskowy nie zezwo­
lił je d n ak  na asys tę  ks iędza: 
-N asze  p rze p isy  n ie  pozw a la ją ] 
-Wiecie, co robicie. Będziecie kiedyś za 
to odpowiadali - odrzekł o.Leon

MINISTRANCI
Opiekun ministrantów, o. Makary go­
dził zainteresowanie klasyczną łaciną 
z m iłością do radiotechniki. Z pasją 
napraw iał najbardziej zepsute radia 
Nawiązując do przedwojennej tradycji, 
skonstruował urządzenie, które wywo­
ływało zjawisko ruchomych promieni 
w aureoli Dzieciątka w żłóbku.. Urzą­
dzenie to stosowano przez wiele na­
stępnych lat. Do obow iązków  m in i­
s trantów  na leżało  urucham ianie  go 
przed nabożeństwami i natychmiasto­
wa naprawa, kiedy w trakcie  nabo­
żeństw promienie przestawały się poru­
szać. Poeta Jerzy Grupiński, wówczas 
klasztorny ministrant, w  jednym z wierszy 
nazywa je pulsującą aureolą, dorocznym 
cudem pełzających promieni. W  innym 
zaś utworze przypomina coroczny rytuał 
znoszenia przez ministrantów figur do 
żłóbka z klasztornego strychu.

W pierwszych latach po wojnie nastą­
piła wśród m in istrantów  zm iana po­
koleniowa.Odeszła generacja W alen­
tego Wójcika, Zygmunta i Leona Hej- 
now iczów . Senioram i zostali Kazi­
mierz Simieniak, Andrzej Piasek, Ma­
rian Wójcik, Witold Hanyż, Eligiusz Kre- 
mer, Henryk Perz, Stefan Perz, Krzysz­
to f Powalisz, Stefan G órniak, K azi­
m ierz M ichalicki, Andrzej Popłonyk,

Bogdan Zydel. Do nich dołączali młodsi: 
Stanisław Lipiński, Jerzy Popłonyk, Jerzy 
i Jan Grupińscy, Zbigniew i Wojciech Pie- 
chotowie, Jan Szewczak, Henryk Kierste- 
in, Kazim ierz Wardęga, Witold Czaprań- 
ski i W iesław Chojan. Szczególnie młod­
si tworzyli zgraną ale niesforną gromadę 
przyw oływ aną do porządku Adiutowym 
cingulum. Do stałego repertuaru figli na­
leżały kolejne wersje kazania: Św. Tarcy- 
zjusz - patron m inistrantów  wygłaszane 
ze stołka w salce ministranckiej z miną 
Bastera Kaetona przez Stasia Lipińskie­
go , za każdym razem wywołujące głośny 
śmiech. Inną psotą było tzw. wyciszanie 
pani Z., co było zem stą za jej zbyt krytycz­
ną ocenę naszego zachowania i przeka­
zywanie tej opinii bratu furtianowi. Dama 
owa kochała śpiewać , a głos miała po­
tężny, taki bardziej wagnerowski sopran, 
zagłuszający i wiernych, i organy. Dodat­
kowa porcja kadzidła wsypana ręką ma­
łego niegodziwca do trybularza i ... i wy­
pełniająca prezbiterium chmura wonne­
go niebiekawego dymu przerywała dra- 
martycznie żarliw ą kantylenę pani Z. 

Modną szkołą wśród ministrantów było 
ko leg ium  franc iszkańsk ie  w Jarocin ie . 
W  latach 1948 -  1952 uczyło się w nim aż 
8 spośród nich. Żaden nie został jednak 
księdzem. Jednego z możliwych powo­
dów można upatrywać w dyskryminacyj­
nej p o lity c e  w ła d z  w o b e c  K o śc io ła . 
W  wakacje 1952r. dokonano zamachu na 
szkolnictwo kościelne. W szkołach poja­
w iły się kom isje, które przeprowadzały 
rewizje. Najbardziej interesowały się lista­
mi wychowanków, ich aktami personal­
nymi, które rekwirowano. Z nich tworzono 
w ykazy uczniów, których szkołom pań­
stw ow ym  nie w o lno  było przyjm ować. 
W ten sposób wychowankowie szkół ka­
tolickich otrzymali wilcze bilety, które unie­
możliw iały im naukę w normalnym trybie. 
W iększość z nich zdobywała wykształce­
nie z dużym  czasow ym  opóźnien iem  
w systemie korespondencyjnym. Mieli też 
kłopoty z otrzym aniem  pracy. Jednern^ 
z nich zaproponowano najgorszą prac? 
w mączkami -  mycie beczek po syropie' 
innemu, dla którego nigdzie nie było prac/ 
przyznano rentę po zmarłym w czasie wd 
ny ojcu w wysokości niecałych 2 zł mie' 

sięcznie.
c.d.m
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BIBLIOTEKA Publiczna
ul. Szkolna 2, tel.: 254 06 17 

czynna :
M ń  pn. - pt. w  godz.: 10.00 -18.00 

w torki w  godz. 10.00 -14.00

MUZEUM REGIONALNE
ul. Szkolna 2, tel.: 254 01 33

czynne:

INFORMACJE
Z ----------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------

#  D YŻU R Y  APTEK

POD ORŁEM, Rynek 6, tel. 254 01 34 
SŁONECZNA, ul. Partyzantów, tel. 254 35 67 
PHARMACON II, os. Borek, tel. 254 93 79

wtorek - 10.00 - 14.00 
środa -14 .0 0 -1 8 .0 0  
czwartek - 10.00 - 14.00 
piątek -14 .0 0 -1 8 .00

sobota -10.00 -14.00 
pon iedz ia łek  - n ieczynne 

dla zwiedzających

12 kwietnia - sobota 
Pod Orłem 8.oo -  13.oo 
Słoneczna 19.oo-20.oo

w ystaw a czasow a : zm iana

od 3 maja 2003: Na rozstaju  dróg  - kapliczki i krzyże

gm iny W ronki (n ie is tn ie jące  i obecne) - w  fo tografii 
\ __________________________ ________________________________

DYŻURY REDAKCYJNE
Jeśli macie Państwo coś, czym chcielibyście się pochwalić, 
co chcielibyście zganić, o coś zapytać lub po prostu przyjść 

porozmawiać - zapraszamy!

W każdy wtorek i piątek
w godz. 1Q.oo -12.00

w siedzibie TMZW ul. Szkona 2 (budynek muzeum - 1 piętro)
k _________________________ _______________________________ J

Remont kanalizacji

13 kwietnia - niedziela
Słoneczna 10.oo -  11.3o i 19.oo - 20.oo

Orzeszkowo koło Kwilcza
PRODUKCJA
-SPRZEDAŻ

- więźba dachowa.

za m3
- tarcica obrzynana i (ceny od 499 zr 

nieobrzynana,
-deska podłogowa,
- elementy, architektury, 

ogrodowej (sztachety, 
słupki, płoty, pergole, itp.)

palisada
teL/fcuc. (0-61) 2915248 td; (0-61) 2915021

dopóki miasto nie doczeka się nowej kanalizacji, trzeba na­
prawiać starą. Tutaj na zdjęciu remont kanalizacji na os. Sło­
wackiego przeprowadzają pracowk\nicy PK.

Firma zakupi płyty drogowe

WRONIECKIE SPRAWY - TWOJE SPRAWY

wronieckie
sprawy
tel- (067) 254 01 36 
fax: (067) 254 16 16 
B - mail:
wronieckie @ priv5 .one t.p l 
' enek99iffigo2.pl

WYDAWCA  Towarzystwo Miłośników Ziemi Wronieckiej, 64-510 Wronki ul. Szkolna 2. tel.: 254 01 36 
Redaktor naczelna: Grażyna Każmierczak; tel.: 0-501 467 452 lub  (254 01 33)
Druk: Zakład Graficzny S7S - Czarnków ,
Ogłoszenia I reklam y. Agencja Wydawniczo - Reklamowa Wronki. PI. Wolności 9 Tel./fax: (67) 254 16 16

pn - pt. w  godz. 9.00 -17.00. sob. 9.00 -13.00
Zarzad TMZW źaSrźeoasob^^wódecydowania opublikowaniu otrzymanych materiałów, dokonywania skrótów, zmiany
Mułów i adiustacji. Za treść oaioszeń wydawca nie odpowiada. Anonimów nie drukujemy!

Adres korespondencyjny redakcji - siedziba TMZW w budynku muzeum: 64-510 Wronki, ul. Szkolna 2
Num er zamknięto: 8.04.2003r.
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LISTY

W SPOM NIENIA  
O DOMINIKU

Jestem zabitym 1 “klasztorn ikiem '1- mó­
w ił o sobie śp. D om inik K aszkow iak, 
zmarły 11 listopada 2002r., w 76 roku ży­
cia we Wronkach.

Całe życie spędził tu, nad pobliską War­
tą, w m ło d o śc i p iln u ją c  o jc o w s k ie j 
trzody i hodowli przydomowej.

Zawsze- do końca wierny św. Francisz­
kowi i klasztorowi. Mimo ułomności na 
swoją miarę interesował się życiem spo­
łecznym, a nawet politycznym. Pilnie śle­
dził (kiedy jeszcze wzrok pozwalał) w ia­
domości telewizyjne i audycje watykań­
skie. Miał swoje rozumowanie, niekiedy 
n iestety pogm atwane. P rzecież kiedy 
czasem podniósł głos trochę zn iecier­
pliwiony, to były objawy jego choroby. 
Pewnie nie rozum ieliśmy go. Pierwszy 
udawał się w klasztorze do stołu pań­
skiego, pragnąc się choć w ten sposób 
dowartościować. Gdy 11 listopada sy­
gnaturka klasztoru znów się odezwała- 
pew n ie  p o m yś la ł: D o m in iku ! Z a b ity  
klasztorniku już czas “W ięc rzekłem idę 
Panie, aby pełnić wolę twoją." A w skoło­
wanej głowie

jak echo słyszał, zapewne, modlitwę 
swego ukochanego Św. Franciszka: 
“Uczyń mnie Panie, narzędziem Twe­
go pokoju- bym tam, gdzie jest niena­
wiść, zakorzenił miłość". Żył wśród nas 
człowiek niełatwy. Obyśmy mogli do­
strzec w nim brata. Czy sprostaliśmy 
zadaniu? Wszechmocny pozwoli Ci Do­
miniku u siebie znów leżeć na zie lo­
nych pastwiskach.

1. zabity- zwolennik kogo, czego- za­
gorzały, zacięty, p raw dziw y (słownik  
frazeologiczny j. polskiego)

P iotr Szargan

GŁÓD
W miejscach zbytku, nad kuflami 

Pochyleni w odrętwieniu,
W naszym celu zapomnieniu 
Trwamy niemo z potworami.

Jeździec w czerni gna polami, 
Budząc w agą ludzi w  cieniu, 
Siejąc zmory w ich uśpieniu, 
Które wzrosną, są ziarnami.

Tego dnia, gdy przebudzeni 
Z mroku grobu więzów własnych, 

Spojrzymy nienasyceni 
W sw ą głupotę jaźni ciasnych.

Nabierzemy wnet afektu 
Do wysiłku intelektu.

A
XXVIMMIII

LISTY PSS JUŻ TEŻ ZBIERA
ZBIÓRKA

ŻYWNOŚCI
Odpowiadając na liczne pytania dlacze­
go w sklepach PSS Społem Wronki nie 
prowadzi się Świątecznej Zbiórki Żyw­
ności Zarząd Polskiego Komitetu Pomo­
cy Społecznej we Wronkach wyjaśnia: 
Zarząd P o lsk iego  K om ite tu  P om ocy 
Społecznej we W ronkach przygotował 
możliwość zbiórki w pawilonach spożyw­
czych PSS Społem, natom iast Zarząd 
PSS Społem odmówił wsparcia tej spo­
łecznie potrzebnej inicjatywy.

Andrzej Urban 

Zarząd Miejsko- Gm inny Polskiego 
Komitetu Pomocy Społecznej Wronki

Bardzo szybka zmieniła się sytuacja, dlatego informacja z wtorku (na kolorowej okład­
ce) już jest nieaktualna. Jak nas poinformował prezes Przewoźnik - Społem PSS też 
zbiera swoje dary dla potrzebujących.

Społem przeznacza je dla dzieci z Domu Dziecka w Szamotułach. W skalepach 
ustawiane są w tej chwili (w delikatesach w środę po południu) specjalnie oznako­
wane kosze, do których będzie można wrzucać dary. Sklepy Społem nie dopuszcza­
ją, by w koszach znalazł się inny towar oprócz tego zakupionego w sklepach Społem 
(normy Sanepidu).

Najważniejsze jest,

że włączono się do akcji. Obok plakat:
Gdzie jesteś, Zajączku? 

My Cię bardzo kochamy 
I  zawsze w Wielkanoc 
na Ciebie czekamylll

Święta W ielkiej Nocy to wyjątkowy czas- 
czas miłości, spokoju i radości.

Szanowny K lim cie- jeśli możesz, przyłącz się do 
naszej akcji i spraw, aby Dzieci z Domu Dziecka 
miały radosne i ,.słodkie" święta.

Za każdy dar serca serdecznie dziękujemy i życzymy 
Państwu radosnych i pogodnych Świąt Wielkiej N0*'?

Zarząd sieci „Spotem" •
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® kwietnia w całej Polsce uczniowie klas szóstych pisali 

kompetencji. Na zdjęciu szóstoklasiści z Nowej Wsi.
Zbiórkę żywności dla potrzebujących na święta prowadzą 

prywatne placówki, m.in. DH Szczypiorek i DH pp. Odrobnych. 
PSS Społem nie przyłączyła się do akcji.

p. Starszy Brat, Starsza Siostra...
J envsze spotkanie organizacyjne przyciągnęło sporą 

młodzieży, co zaskoczyło i niezwykle ucieszyło
organizatorów akcji we Wronkach.

Dbaj o piersi.... Relacja ze spotkania wewnątrz numeru

Komisja
Rady

Powiatu
wizytowała
wszytskie
placówki

DPS 
w gminie 
Wronki

WIOSNA?!!!

Wszystkim, którzy mają 
wątpliwości co do tego, 
czy na pewno pożegnano 
zimę 21 marca - przypo­
minam fotografię - przed­
szkolaki z Przedszkola 
nr 2 na Placu Wolności 
w barwnym korowodzie 
przemaszerowały z Ma­
rzanną przez miasto.
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Tak wygląda wroniecka wieża ciśnień 
z końca XIX w. dziś.

W roniecka wieża woła o pomoc!
fo

t.
: 

G
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Ponad rok już stoi właściwie bezpańska nasza perełka - wieża ciśnień. Jak wyjątkowy to zabytek podkreślają historycy przy* 
jeżdżający do Wronek. Nasza wieża jest w tej chwili unikatem na skalę europejską.... I co z tego? Nie przeszkadza to w jeJ 
niszczeniu. Okna już dziś w większości okien to zamierzchła historia, a brama mimo kłódki - stoi otworem. Zakład Karny, do 
niedawna właściciel obiektu, przekazał go Starostwu Powiatowemu, a to z kolei naszemu miastu. Obecnie, jak mnie poinform°' 
wano w UMiG we Wronkach, sprawę przekazano wojewodzie wielkopolskiemu, z prośbą o wydanie decyzji w sprawie nieodpl^' 
nego przejęcia na własność gm iny nieruchomości Skarbu Państwa. Obecnie władze lokalne czekają na decyzję wojewody. J3** 
się można domyślać, decyzja będzie pozytywna. I co dalej z naszym zabytkiem?
Jak na razie brakuje zarówno funduszy, jak i pieniędzy na jej odrestaurowanie. G. K.

8 kwietnia Czarni Wróblewo rozegrali kolejny mecz ćwierćfinału Pucharu Polski. Tym razem przeciwnikami Czarnych byli repre 
zentanci Patrii Buk. Czarni to jedyna drużyna powiatu, która pozostała w rozgrywkach. Życzymy im nadal powodzenia! G. K-

ołtysi u burmistrza

To nie foto - zagadka. To tylko sposób zwrócenia uwagi na bar' 
dzo ważną kwestię. To coś u góry to lampa uliczna świecąca 
w nocy, a te czarne plamy to nie błąd zdjęcia, tylko, za przep^' 
szeniem, zdechłe muchy i inne robactwo. A co z konserwacji'
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